
Naieaww pocztowa opłacona ryczału*. M iln o , N ie d z ie la  3 0  L is t o p a d a  1930 p. Cena
Tin i ■■■ mm mu ni-

2b grcszy.

Rok VII. eSIEHlALEŻNY D R G A U  ..EESFIUKRATYCZRIY N r. 2 7 b  (I92G )

Zadania Bloku Bezpartyjnego 
w nowym Sejmie.

Przemówienie prezesa Sławka.
•  n. 2o t>. ni. na  inauguracy jnym  

posiedzeniu k lubu  H. 15. W. R. prezes 
tegoż W ale ry  iStawek, -wygło-sił nas lę -  
piij ijie przemówienie: ,

Chciałbym w imienni całego Klubu 
podziękować tym *vszj-stkim organi­
zacjom i ludziom, którzy zrozumieli 
wagę sytuacji wagę chwili, jaką  Pol­
ska przeżywa i którzy w akcję w \ - 
óort/.ą tyle swej pracy włożyli W y ­
siłek ich zakończył się pomyślnym re ­
zultatem. Przypuszczam, że wszyscy 
tu  zebrani to moje podzięk*.wanie a k ­
ceptują i tlo niego się przyłączają.

W ybory w 1928 r. dały naszemu 
blokowi dość znaczny zastęp ludzi, 
blok tworzył grupę najsilniejszą i n a j ­
liczniejszą, nie dał jednak liczebnej 
przewagi. Próby, które clieiał podjąć 
Marszałek Piłsudski, ażeby w  poprzed­
nim Sejmie móc przeprow adzić zmianę 
Konstytucji i napraw-ę zwyczajów pai 
lanientarnych te próby w pierwszej 
chwili zostały przez większość sejmo­
wał odrzucone. Była uczyniona przez 
Marszalka Piłsudskiego propozycja, 
ażeby na Marszałka Sejmu powołać 
prof. Kazimierza Bartla. B j ło to zgod­
ni ze zwyczajami parlam entarnemi, że 
kierownictwo należy do najliczniejsze 
g*i klubu. Odpowied/.ią na pierwszy 
krok ułożenia norm alnych stosunków 
było zblokowanie się wszystkich stron­
nictw przeciw- nam, dla walki z nami 
dla niedopuszczenia tego t  wieżego p rą ­
du, który .przez nasz klub był repre­
zentowali* Większose sejmowa ów 
czesna zsolidaryzow-ała się wr całi 111 

swoji 111 postępow-aniu na je d m in  
głow-nym punkcie :/w m ka z Blokiem, 
w alka która miała rozparcelować 
klub nasz na części składow7e, która 
miała nas skompromitować, która 
miała nas /.likwidować.

W alka la jłrowadzona była: me- 
lodami deniagogiczneini. które oszu­
kiwał* wyborcę, metodami demago­
gicznych obiecywali rzeczy, których 
nie m a się zamiaru nigdy dotrzymać, 
metodami które miał* na celu tylko 
to: by poseł podobał się swoim w y­
borcom i  to ni* swojemi czynami, nie 
swojem postępowaniem, ale tem ćo 
mówi. Nie będę powtarzał przebiegu 
naszego konfliktu z Sejmem i jego 
sm utną większością — wszyscy go 
dobrze znamy

W iemy, że atak większości sejmo­
wej w-zmógł się przeciw nam  w lym 
momencie, gdyśmy zgłosili projekl 
Konstytucji. W  tym projekcie jedna 
rzecz była dla posłów najbardziej ńie 
do przyjęcia: żądanie zniesienia nie­
odpowiedzialności poselskiej. To za­
gadnienie było głównym punktem ob­
razy .stało się ono powodom wzmoc­
nienia więzów pomiędzy *vszy.slkienu 
stronnictwami op*»*cji wszelkiego ga­
tunku.

Przy pom nijim  solm nastroje z lala 
r. b.:

Dla zmniejszenia w p h w u  naszego 
obozu, dopominającego się rewizji 
Konch tueji została zorganiz.owana 
akcja najbardziej hałaśliwa i natężo- ’ 
na, pragnąca uczynię Rząd i BBWR 
odpowiedzialnym za kryzys gospodar­
czy. k tóry Polska narówni z całym 
świ dem przeżyw a. Muszę stwierdzić, 
że na wielu kolegów poprzedniego 
klubu — ta bozeeremonjalna walka 
robiła wrażenie. Wielu z nas rozgrywki 
wyborczej obawiało się .

W  naszej pracy pokazaliśmy, że 
można hyc politykiem i nie być k łam ­
cą, oszustem, że można robić rzeczy 
nawet niepopularne, sKoro oni są pra 
wdą. PrzyjęPsiny walkę wyborczą —  
m am y jej rezultat.

Proszę Panów-, chciałbym, ażebyś­
m y tę linję naszego postępowania, 
myśli polityczne któr ‘śmy zapoczątko­
wali w sejmie poprzednim, ażebyśmy 
je dalej utrzymali.

Jednym z punktów głównych w al­
ki przeciw- nam  większości sejmowej,

było stanowisko nasze w sprawił n ie­
odpowiedzialności poselskiej. To za 
gadnieme nieodpowiedzialność, w yda­
je się napozór zabezpieczeniem posła, 
że może on robić wszystko, co się 
jemu podoba i nie może być za to 
pociągnięty do odpow-iedzialności.

Ta nieodpowiedzialność wobec, ko ­
deksów karnych  bardzo szybko staje 
się nieodpowiedzialnością polityczną, 
staje się nieodpowiedzialnością tego 
ciała, które z ludzi nieodpow-iedzial 
nyeli się składa. Wszelkie ciało zbio­
rowe. które zbiorowo jakieś zagadnie­
nie rozstrzyga mus i się składać z ludzi 
odpowiedzialnych, świadomych tego, 
że oni swojem głosowaniem przechy­
lają decyzję yv tę, czy- m ną Stronę. 
Odpowiedzialność jednostki jest z n a ­
tury w-iększą, niż odpowtódziahiość 
ciała zbiorowego,, dlatego jest rzeczą 
ważną, aby- poczucie odpowiedzialno­
ści ciała zbiorowego, jakiem jesteśmy 
yv nas nigdy- nie osłabło i aby any z 
lakiem ustawieniem siebie pełneni po­
czucia odpowiedzialność do zagad­
nień, jakie życie na nas włoży, \v p ra ­
cy naszej przystępowali.

Proponuje, aby.any tu zaraz ueJh- 
yyalili. iż wniesiemy na plenum sej­
mowe powtórzenie uchwał*, którą *v 
syy-oim czasie BBWR przy-jął w kwe- 
slji odpowiedzialności poselskiej. Jeże­
li my, jako w-iększość sejmowa i se­
nacka oświadczymy, że nikt z n a ­
szych kolegów me będzie się zasłaniał 
nietykalnością poselską, że każdego na 
żądanie władz sądowych *vydamy. 
|o  tem samom .nieodpowiedzialność 
poselska w Polsce zostanie w p rak ty ­
ce zniesiona zaróyyno z naszego grona, 
jak i z pośrod przećiyyników- naszy ch

Klub tak liczny, jak  nasz, nie 
mógłby racjonalnie pracoyyać, gdyby 
nie przyjął tej zasady której trzymali­
śmy się już yy poprzednim Sejmie. 
Metoda nasza polega na tem, że do po­
szczególny cli komisyj si jmowych i se 
nae.kich staraliśmy- sic tak dobierać 
członkóyy naszego obozu. by ri prezen- 
to*\ali iyni całą rozpiętość poglądów, 
jaka yv RB sinieje. Obowiązkiem w 
pierwszym rzędzie tych yyłaśnic n a ­
szych grup komisyjnych będących 
organami naszej pracy jest w k iżdej 
kwestji dojść do zgodnego stanowiska, 
Tylko w w ypadkach wyjątkowych na 
sza grupa komisyjna może odwołać 
się do Prezydjum, by ono uzgodnienia 
poglądów dokonało.

Wnoszenie każdej sprawy, w yw o­
łującej różnic* na plenum Klubu, uczy­
niłoby- pracę naszą niemożliwą.

Kierownicy grup komisy jn* cli są 
obowiązani zawiadamiać Prezydjum 
Klubu b swych pracacli w komisjach, 
tak, by *uio mogło regulować ogólną 
linję polityczną n a s z e g o  obozu.

Im większy jest klub tem w iekw ą 
milsi bycylro.ska o jego z.warlośi i d y ­
scyplinę. Przedłożeni * Panuffn projeki 
regulam inu  klubu nakłada na ezlon- 
kóyy obowiązki uchy hieni*1 którym po­
ciągnie za sobą stosowanie przez ko­
misję dyscy plinanną dość oslry-cb i 
przykrych  kar.

W  ten spesób cna! lim-smy '/grub­
sza i h  mczasowo uregulow ane nasze 
wewnętrzni żyjcie na terenie p ar la ­
mentu.

Pozostaje do i lum inow ania  na-sze 
życie organizacyjne n a  terenie całej 
Polski. Przedkładam  Panom  zasad­
nicze tezy, na których nasza o rgan iza­
cja /.ustanie oparta-

N.eze społeczeństwo ma sk łonno­
ści do psychicznego etaly /m u, kłó.y 
rząd czy ni odpowiedzialnym  za wszy­
stko, co się dzie je i który właśni j ini­
cjatywy rozwinąć w dostatecznym 
stopu ufanie umie.

Zorganizowanie się ludzi yyyhva-. 
rzSi zawsze większe poczucie siły i 
pom naża stokrotnie wydajność ich 
pracy- Zwracani uwagę na to, że w n a ­
szych zasadach organizacyjnych a-

Następca p. Hołówki
Tei. od wl. kor. z  Warszawy.

Juk slyeliać naczelnikiem  w ydziału  
w schodniego <n m inisterstw ie spraw zagrani­
cznych , w m iejsce p. H ołów ki, który opusz­
cza 1 * 1 stanow isko z dniem  1 grudnia, wobee  
objęcia m andatu poselsk iego z listy  B. B. 
vV. 15., ma zostać dotychczasow y pości p o l­
ski w Kstonji p. I.ibicki. Posłem  zaś w- T alli­
nie, m a być praw dopodobnie dotychczasow y  
naczeln ik  w ydziału propagandow ego m in i­
sterstwa spra* zagranicznych p. Chrzano­
wski.

Zwolnienie b. posła Putka.
Tel. nd u>i. kor.  r Warszawy

I)zis w ypuszczony został z. w ięzien ia w 
(irojcu , na kaucji! 5 tysięcy  złotych, były po­
seł z „Wyzwolenia** P utek.

Hugenberg przeciwko Lidze 
Narodów

BFI5LL\, 2 9 , \I .  (P a tl. P rzew odniczący  
partji nieinieeko-nartrdowej Hugenberg w y­
stosow ał do kanclerza Brueninga telegram , w- 
którym . pow ołując się  na w yniki przygoto­
w aw czej konferencji rozbrojeniow ej i na r /e  
k.,m c stosow anie  teroru wobec N iem ców  na 
Śląsku P olskim , z naciskiem  dom aga się pr/.j 
znania Rzeszy prawa sam oobrony. W razie  
ni uznaniu tego prawa przez konferencję —  
ośw iadcza H ugenberg —  Niem cy pow inny  
bezw arunkow o zgłosić sw e w ystąpienie z L i­
gi Narodów.

Proces „partji przemysłowej" 
nie budzi zainteresowania.
MOSKWA, 2!I.\I. (Pat). Na odbyw ającym  

się procesie ezlonkow  partji przem ysłow ej 
trwały w dalszym  ciągu zeznania oskarżo­
nych. Z ainteresow anie procesem  wśród m iej­
scow ej ludności jest dość duże. N atom iast 
słaunie jeżeli chodzi o  d/.ie-nnikarzy zagra­
nicznych i koła dyplom atyczne. „Izw iestja"  
piątkow e znowu zarzucają P olsce , że spra­
wie procesu partji przem ysłow ej udziela bar­
dzo mato uw agi, nazyw ając proces ten ko- 
m cdją m oskiew ską.

Z ja zd  historyków. *

W  VRS74WA, 29 XI. (Pat). Xa roz. 
porz* najacy się w niedzielę zjazd lii 
storykow przybyli jako  goście zapro­
szeni prof.Michel Lheri.ssier, sekretarz 
Komitetu Międzynarodowego Nauk H i­
storycznych, prof. Erie Lukinich z Bu- 
dapeszju, prof. Jarosław Widio z Pragi 
prof. Yigander Haakon z Oslo. Z kra 
ju  pizybyli m innymi następując* 
ucz* ni z Krakowa prof. Kutrzeba, 
prof Semkowicz, prof. Sribeski, prof. 
Konopczyński, dyr. Kutrze, jirof. Bv- 
stroń, ze Lwowa —  prezes T-wa Histo­
rycznego prof. Zakrzewski, prof. Bu 
jak, proi. Chyliński, d \ r .  Czołowski. 
dyr. Biernacki, docent Nanke, docent 
Zajączkowski, ks. prof. (/miński, Z Po­
znania— rektor Dembiński, prof. Skal- 
kow.ski, prof. WGjciechowski z Wilna 
prof. E hrenkreutz . prof. Modolski, z 
l ublina —  prof. Białkowski. Z Hagi 
przybył tnmister Kęlrz* ński. Pozalem 
wezniK udział w zjeździć glisko .100 
przyjezdnych. Suma zgłoszeń p rzekro­
czyła nezhę (>00.

Otwarcie „Salonu listopado­
wego".

WARSZAWA, 2!).XI. (Pul). W dniu 2!)-g<» 
b. ni. o godz. 12 w południ*1 odbyło  się  w ka­
m ienicy Boryczków o tw arcie  żorgani/.ow m iej 
przez Instytut Propagandy Sztuki pod prote­
ktoratem  Pana Frezy denta w ystaw y dziet 
sztuki pod nazw ą: „$alnn listopad ow y1'. ()t- 
warefa w ystaw y dokonał Pan Prezydent Rze­
czypospolitej w otoczeniu  dom u cyw ilnego  
i w ojskow ego.

Schronisko Imienia 
wojewody Raczkiewicza.
Ząrząd Ligi Marskiej i Rzecznej w 

M ilni: w uznaniu zasług, jakie, poło­
żył p. wojewoda Raczkiewicz aa niwie 
pa.islwowej i s])ołeczni‘j ora/, w- zakre­
sie rozwoju wychowania fizycznego, 
-portu wodnego i turystyki uchwalił 
nazw ać schroni.,ko w- Trokach ..Schro­
niskiem Imienia W ojewod* W ładysła­
wa Baczkiewieza’1

kri 'n tii |em y bardzo silnie potrzebę sta 
wiania sobie kolejności zagadnień, 
które mają być realizowane. Bez tego 
szeregowania ważności problem ów 
będziemy zawsze m ieli 'chaos i ęhcąc 
wszysfkiego mirażu, nie dokonam* 
dobrze i sumiennie niczego. Łącząc 
lu d /i  _ o różnych zainteresow aniach 
chcemy nauczyć ich, by nie zwężali 
swego poglądu lylko do swego odcin ­
ka pracy, a mieli o tw ar te  oczy na  ca ­
łość zugadnień państw ow ych.

Nic mam* z u n ia r u  twoTzyć licz 
nej i grom adnej organizacji politycz­
nej- którą karmić trzeba demagogją. 
PragnitMiiy skupić- koło siebie elitę 
cz*nnycb > ił społeczeństwa. Zgodnie 
z dotychczasową naszą polityką dzie­
limy cały na-sz klub na grup* regjo 
md ,e, k tóre na terenie poszczegól­
nych województw m ają  podjąć  real 
ne prace  społeczne.

O G ŁO S Z EN IE .
O kręg o w a  Komisja  W yoor cza  Nr. 63 w Wilnie,  wiaśc .wa do p rz e ­

p row adzen ia  wyDorów Sena to iow na  teren .e  ca łego W ojew ó d z tw a  W i leń ­
skiego,  w mysi ust. 2 art. 92 Ord.  Wyb.  do Sejmu i art. 1 Ord.  Wyb .  do 
Ser.atu poda je  do p ab ' .c zn t j  wiadomości ,  iż na  od by tem  w dniu 28 listo­
p a d a  1930 r. posiedzeniu  publ icznem Komisji  zos tały us ta lone  nas tępy jące 
wyniki  p rzep ro w adzo neg o  w dniu 23 l i stopada 1930 r. gło sowania

Glosow ważnych  o d d a n o  217660 z nich padło  na  listy k an d y d a tó w  
na  cz łonków S en a tu :

1) na listę Nr. 1 — 168009
2) „ II Nr. 4 — 18240
3) „ II Nr. 7 — 11312
4) .. II Nr. 11 — 1775
5) „ II Nr. 17 — 16967
6) .. II* Nr. 18 — 138

II Nr. 24 — 1219
zpar ty jnego  Bloku W 8f óipracy

wszystkie 4 mandaty .
Wybr an i  zostali na  ez łonkuw Senatu

1) ABRAMOWICZ WfTOLD
2) Wa ń k o w ic z  St a n is ł a w
3) JUNDZłŁŁ ZYGMUNT
4) RYDZEWSKI BRONISŁAW

Prz e w o d n icz ąc y  O kręg .  Kom. W yb .  Nr. 63 w W ilnie
(—) JAN ILLASZEWICZ

Sędzia  Sądu A p e lac y jn e g o  w W ilnie.
Wilno, dn ia  28-XI 1930 r.

Nowy rząd będzie utworzony jrszcze 
przed otwarc!em Sejmu.

Marszałek Piłsudski wyjedzie na kurację zagranicę.
TeU.fon.cm od własnego korespondenta z We tzaw y,,

W  dniu wczorajszym od rana- p. 
prezes Sławek przeprowadzał rozmo­
w y z różnemi osobistościami z prezy- 
djnan Rady Ministrów; ze względu na 
sprawę samą nazwiska osob- z które- 
mi rozmawiał p. Sławek nie podane 
są do wiadomośei publicznej, m ogło­
by to sprowadzić opinje na drogę do- 
eie kań i plotek szkodliwych dla sy tu­
acji polityczne j. —  Jedynie można po 
dać do wiadomości publicznej, że de­
sygnowany premjer, przedewszysi- 
kiem odbył długą rozmow ę z p. m ini­
strem Beckiem, a następnie rozmo­
wy z poszczeglnymi członkami rządu 
" i/ow iauiijeoły się, że v, ubiegły 
jiiątek w- godzinach wieczornych Pan 
Marszałek Piłsudski odby ł dłuższą na­
radę z pj-eezsem Sławkiem i minist 
rem Beckiem. —  Marszałek Piłsudski, 
jako powód swego ustąpienia podał 
przemęczenie i stan zdrowia- który w 
tej chwili nie pozwala mu na w ytę­
żoną pracę, jakiej wymaga fotel pre­
zesa rady ministrów-. —  Marszałek 
Piłsudski wyjeżdża, jak się dowiadu­
jem y na dłuższy okres czasu zagrani­
cę Miejsce dokąd wybiera się Mar­
szałek, dotąd nie jest jeszczę znane, 
przypuszczał jednak należy, że jodzie 
on na południe.

Nowy- rząd p- W alerego Sławka 
utworzony będzie jeszcze przed zw o­
łaniem ciał parlamentarnych, peawdo 
podobnie w- połow ie przyszłego tygod­
nia. Tak, że przed Sejmem w dniu je ­
go otwarcia słanie rząd na czole z 
przedstawicielem najluźniejszej re- 
prezenlaeji sejmowej. Rząd składa* 
się będzie w ,w ickszośoi sw oj z człon­

ków B. B W. R. ('.ależy tu podkreślić 
że bodzie to od czasu odrodzenia Pol­
ski, pierwszy rząd parlamentarny, o 
jednolitej w iększości sejmowej.

Jeżeli chodzi, o zm ianę w składzie 
personalnym’ to jak słychać prezes 
Sławek formalną konstrukcje swego 
gabinetu, dopiero rozpocznie w po­
niedziałek • i niew-ątpliwie większość 
członków obecnego gabinetu znajdzie 
się w nowym rządzie p. Sławka.

Prawdopodobnie, jedy nie na fote­
lu ministra Robót Publicznych nastą 
pi zmiana, również ustąpi z prezy- 
Jiu.ni rady ministrów, p min Iteek, 
co u.v którego krąży wicie pogłosek, 
jedna, iż zostanie on powołany na sta 
now isko w iceministra spraw zagrani­
cznych. d^uga- iż wchodzi do czynnej 
służby w wojsku

W yjazd Marszałka Piłsudskiego, 
zagranicę, jak utrzymują koła polity­
czne. przewidywany jest niezwłocznie 
po podpisaniu przez Pana Prezy denta 
dekretu nom.naoyjnego nowego rzą­
du. W y jazd ten mógłby nasunać przy 
puszczenie, że teka ministra spraw- 
wojskow-ych. będzie chwilowo przy­
najmniej oddana komu innemu, m ó­
wią również, że Marszałkowi Piłsuds­
kiemu towarzyszyć będzie w jego po­
dróży p. min. Beck- —  Marszałek ko­
rzystając z odpoczynku, jak zresztą 
podkreślił to w- Swoim wywiatłzic os­
tatnim, ma zająć się zagadnieniami 
konstytucyjnemu Przypuszczać moż­
na. że już w połowie przyszłego tygo­
dnia’ gabinet p Sławka będzie skon­
struowany i formalnie ogłoszony.

Zamiary pos. Kfernika, Witcsa i Liebermana,
(Tel od własnego korespondenta z Warszawy).

Dow i:i*hijem* się. /*■ Jiośćf Kiernik 
z . Piasta", który złożył  *v czasie prze-1 
bywania *v więzieniu w Brześciu, de­
klarację na ręce generalnego kom isa­
rza wyborczego, iż zrzeka się kandydo­
wania do Sejmu i rezygnuje 7. m andatu  
poselskiego z lisi* państwowej Centro­
lewu, ma wogóle wycofać się z życia

politycznego. Natomiast w kołach le­
wico** vch krąży pogłoska, że panowie 
Lieherman i Witos, w ybrani z Listy 
państwowej Centrolewu do Sejmu, 
wbrew deklaracjom , ztożon*ni przi-z 
nich *v okresie wyborczym zatrzymują 
m andaty  poselskie.

Litwinow konferuje.
MOSKV\ \ ,  21L\1. (Pat). Komisarz 

ludowy spraw zagraniezn* cli Litwi­
now odbył wczoraj w Berlinie dłuż­

szą naradę z ministrem spraw zagra­
nicznych ( airtuisem. Następnie Lit­
winow przy jął ambasadora tureckiego

Dymisja gabinetu austriackiego.
W IL O F S, 20.XI. (PiU), W  sobotę <In. 29 

b. m. w południe odbyło się  posiedzenie rudy 
m inistrów , nu którem  u e lm n lo n o  w nieść na 
ręce prezydenta republiki dym isję całego ga­
binetu. Prezydent dym isję przyjął, polecając  
kanclerzow i Yaugoin tym czasow e pełnienie  
funkcyj aż do czasu utw orzenia now ego rzą­
du. Misję tw orzenia now ego rządu powicrz.ył 
prezydent naczeln ikow i Przedarulanji ilr. 
O ttonowi Finderowi. I)r. Finder, w ezw any te­
legraficznie. przybędz.ie w niedzielę rano do 
W iednia i rozpocznie konferencję ze stron­

nictw unii.
Zm iana rządu w- Austr ji jest w ynikicm  

porozum ienia m iedzy (.tronnictwem  ebrześ- 
e ijansko-społecznem  a blokiem  Srhobera.

P ow ierzen ie  m isji tw urzenia rządu dr wi 
Koderowi w yw ołało  **śród w szystkich  stron- 
nict*v korzystne *1 rażenie, bow iem  dr. F'nder 
uchodzi za w zorow ego i sum iennego adm in i­
stratora, który potrafił w Przedarulanji 1 1 - 
trzym ać ład i porządek, tym czasem  kiedy w 
innych  prow inejach austrjaekieh panow ała  
krytyczna sytuacja.

O D  WY2 )A W N 1C 17/ A .
Zgodnie z  zapow iedzią , w szystk im  naszym  prenumeratorom  

m iejscow ym  i zam iejscow ym  do num eru dzisiejszego  y, Kur jera W i­
leńskiego" dołączam y

reprodukcję portretu A dam a Mickiewicza
(ze zbiorów p . Lucjana U  ziębły) pędzla zięcia cW ieszcza, Tudeu.sza 
Góreckiego.

Pozatem do M? - ru dzisiejszego dołączam y p ierw szy nasz 
„Dodatek Ilu stracy jny".

Obchód pow stan ia  lis top  a 
dow ego w Warszawie.
WARSZAWA, 29.XI. (Pat). Sobol 

ni* uroczystości z okazji lOO-ncj rocz 
nicy wybuchu Powstania Listopadowe­
go rozpoczęły się uroczystein nabożeń­
stwom, odprawionem w kościele archi 
katedralnym  sw. Jana przez ks. k a rd y ­
nała Rakowskiego Na nabożeństwie 
obecni byli Pan Prezydent Rzeczypo­
spolitej. nuncjusz Marmaggi. rząd i.u 
corpore, przedstawień le państw ob­
cych. członkowie komitetu obchodu, 
przedstawiciele wojskowości i organi­
zacje. M.T głównej nawie kościoła u s ta ­
wił się pluton honorowy Szkoły Pod­
chorążych Piechoty z Komorowa- 
Ostrowa w historycznych m undurach
ze sztandarem. Kazanie okoliczności*)-

*

\v,e wygłosił ks biskup Szlagowsk’
Po nabożeństwie na placu Zam ko­

wym ustawiły się w czworobok szkoły 
podchorążych, biorące udział w defi­
ladzie. NaKr-akowskiei.il Przedmieściu 
ustawioMo specjalną trybunę dla Pana 
Prezydi nta Rzeczypospolitej. O godz. 
10.15 Pan Prezydent Rzeczypospolitej 

w towarzystwie ** iccmini.tra spraw 
wojskowych gener. Konarzewski go 
wszedł na trybunę celem przy jęcia defj 
lady . Na czele defilujących oddziałów 
pierwszy szedł pluton Szkoły Podcho- 
rąż*eh Piechot* z komoro** a-Ostrowa 
w historycznych m undurach  i czakach 
z roku 18,'iO. Następnie przed* filowały 
dwa baony Szkoły7 Podchorążych Pie­
cho'* odziały podchorążych kawalerji 
arlvlcrji, lotnictwa, sanitarne i łącz­
ności Defiladę prowadził płk. Bociań- 
ski.

O godz. 11.‘50 dla oddziałów pod­
chorążych. ustawionych w Alejach 
U jazdów sk. rozległ się sygnał ..Bacz­
ność . oznajmiając, że za ehw-ilę n a ­
stąpi historyczne zaciągnięcie *varty w 
Belwederze Oddziały sprezentowały 
bron. a płk. Bocianaki odczyta! rozkaz.

, dzienny dla podchorążych, upamięt 
niająe dzisiejszą rocznicę. Następnie 
płk. Bocianski wydał rozkaz por. Swią- 
tal.skiemn dowódcy oddziału, p rzy ­
branego Sv historyczne indory, aby za­
ciągnął wartę. Odd/ iał podrhorążs cli 
odszedł następnie na wartownię, gdzie 
ustawiono wartę przy sztandarze. 
Zmiana warty w- liczbie lfl-ciu podcho­
rążych pod dow-ództwem por. Swiątal- 
skiego odma.szerowała przed b ram ę 
B* lwederu, gdzie zatrzymała się. Por 
Świątalski przeszedł przez dziedziniec 
belwederski i zameldował mjr. Buste­
rowi o objęciu w arty  w Belwederze 
przez oddział podchorążych. Zkolei 
nastąpiło rozstawianie posterunków, 
przyAczem komenda **vdawrana była 
widii reguł, obowiązujących *v woj 
sku w 1880 r. IN> zaciągnięciu warty 
pozostałe oddziały podchorążych r u ­
sz*)*- do Łazienek gdzie ustawiły się 
przed daw ną Szkołą Podchorążych

Tu w obecności członków komitetu 
głównego obchodu 100-nej roczn.es- 
Powstania Listopadowego i przedsta­
wicieli wojskowości z gen. Skierskim 
na czele nashipiło odsłonięcie tablicy 
pamiątkowej, wm urow anej w jedną ze 
ścian gmachu dawnej Szkoły Podclio 
rążycli. Na tablicy tej widniej* napis 

Boku 1830, dnia 29-go listopada o g.
7 wiecz podchorążowie In skoszarowa­
ni pod przcw-odiiiclwem ppor. P iotra  
Wysockiego chwycili za broń. rozpo­
czynając walkę narodu o niepodle­
głość". W  imieniu komitetu przemówił 
do / ‘‘branych  prof. Szpotański. poru 
szając hislorję powstania i bohaterski 
czyn podchorążych, dokonany  w tym 
dniu w walce o wolność narodu.

Po tej urocz* stości oddziały p od­
chorążych ruszyły historycznym szla­
kiem z roku  1830. a mianowicie ulicą 
Myśliwiecką, Górnośląską. Piękną, No­
wym Św iatem. Kraków skiem P rzed ­
mieściem Trębacką, Marszałka Foclia, 
Placem Teatralnym, Bi lańską. Nalew­
kami 1 ustawiły się na skwerze na 
w-pmst ogrodu Krasińskich. W  m iej­
scu tem przed 100-tu laty podchorążo­
wie stoczył, zwycięską walkę z prze- 
ważająeemi siłami ros* jskieini, zdoby 
wając arsenał. Na miejscu tych walk 
na sl werku w obecności ezlonkow ko­
mitetu obchodu z p. prezydentem Slo- 
mińskim na czele nastąpiio uroczyste 
odsłonięcie kamienia pamiutkow-ego 
z następującym napasem: „Roku 1830, 
29 bstopada o godz. wieczornej część 
bataljonu pułku 4-go piechoty linjowej 
'stoczyli tu /jwYcięską walkę z batal- 
joneni gwardji rosyjskiej, przechylając 
naówczas szalę Powstania Listopado­
wego".

Zkolei oddziały podchorążych ru 
szyły na ul. Zakroczymską, gdzie o d ­
słonięto tablicę pam ią tkow ą *v g m a­
chu byłych koszar Snpieżyńskich.

| M A S Z Y N Y  do S Z Y C I A  t
* ktX !Cu £v. i run ta  Nagrodzkirgo I
|  W iln o , Z aw a ln a  11-a |

Popierajcie przemysł krajowy



r y g  i  s  * r  i

Adama Mickiewicza 
i jego twórcy.

R_p redukc ja  kolorowa por t re tu  
A d a m a  Mickiewicza, '  w y d an a  s t a ra ­
niem . .Kurjsra Wil.“ gwoli u p am ię t ­
n ień.a  75 ej rocznicy zgonu Wieszcza ,  
jes t  wierną  kopją oryginału,  w y k o ­
n a n e g o  niegdyś  o le.no przez  T a d e ­
usza  Goreclc .ego."

Ó w  wize runek  poety  należy do 
naj cennie jszych i z tego mianowicie 
względu,  że wy szedł  z pod pendz la  
zięcia A d a m a  Mickiewicza.  Aczkol- 
w.ek nie był on ma low any  z natury 
i po w s ta ł  w tym czasie,  gdy autor 
j ego  mógł  jeszcze nie znać twórcy 
„F a n a  T ad e u sza" ,  atoli port re t  ten  
n a jp ra w d o p o d m e j  wyk onany  został  
w. r. 1846, w tym czasie,  gdy G ó ­
recki  przebywał  na studjazl .  malar­
skich w Petersburgu

T a d e u s z  Górecki  poś lub ł córkę 
A J a m a  Mickiewicza,  Marję,  dopiero 
w lat pa rę  po śmierci poety.  Można  
p rz ypuszczać  pomimo wszystko,  ze 
T.  Górecki,  prz ebywając  w swoim 
czas ie w Paryżu  gdzie,  jak  wiadomo,  
przem.eszkiwał  jako wygnaniec przez  
czas  dłuższy sędziwy ojciec artysty,  
Antoni Górecki ,  zna ny bajkopisarz  
i pows tan iec  z lat 1830— 1831, mógł  
poznać  Mickiewicza i z natury w y­
k o n ać  jego port ret ,  ile ze zna ny  
jes t s tosunek przyjaźni,  jaki w ą z a ł  
A d a m a  z Anton im  Góreckim jeszcze  
od  czasów przeby wauia ,ch w
Wilnie.

J ed n ak że  pos .a dany  przczcmnie  
port ra t  olejny - Wieszcza ,  właśnie 
przez  T  Góreckiego  wy kon any ,  już 

■ na  p .erwszy rzut oka  duzo przypo-  
mi la tyle rozpow szechniony  w ry­
c inach wizerunek A d a m a ,  reorodu-  
kow an y  podług oryg.nału akware .o-  
wego,  zn a n eg o  'wowskiego art. m a ­
larza Franciszka  T e p y .  Najp rawdo 
podobnie j  w ęc, w.zeruneic teścia . . 
Góre ck iego  był zapożyczony  u T e ­
py, j ednakże  z p ew n ą  od m ian ą  w 
układzie  samej g łowy M ck.ewicza i 
o d m .e n n y m  sp osobem  interpretacj i  
kolorys tycznej  wizerunku,  w y k o n a ­
n e g o  olejno, wówczas,  gdy potret  T e ­
py był nam alow any farbami  wod- 
nemi .

S wo.ą  drogą sama ka rnac ja  u- 
d u ch o  wionego oblicza Wieszcza  iest 
d o w o d e m  m e p o s p o n te g o  ta len tu  a r ­
tysty,  umieiąc.ego w sposob indywi­
du a ln y  zobr azow ać zapożyczoną  
kon cepc ję  ar tystyczną.

*Na odwroc ie  port re tu  Wieszcza 
zna jd u jemy  napis, nie wiadomo ty l ­
ko,  czy położony rę ką  sam eg o  ar­
tysty,  czy też iego kolegi po pendz-  
lu, Minjata k tóry mianowicie o t rzy­
mał  od T.  Goreck. ego  ową drogą  

p am  ątKę Napis,  w y konany  bronzo-  
w ą  farbą,  głosf: „ 1346 Peter sbur g"

Stąd nasu w a  s.ę tu inny jeszcze  
wnios ek  ze może Goreki n a m a lo ­
wa ł  port re t  A d a m a  w Petersburgu,  
na ś ladow any  z czyjejś k o p j \  w y k o ­
nanej  podług orginału T e p y  -

W ize ru nek  Mickiewicza,  Den dz- 
la Coreckiego,  opra wny  jes t we

wspcuczesne mu s ty lowe owaine  
ramki,  rzeźbione " w drzewie.  R o z ­
miar płótna 33x27 cent

Minjat,  autor znanego  z litogra- 
ji wizerunku 1 omasza  Zana ,  był 

przez  czas dłuższy nauczycie lem 
gimnazjum w Witebsku .  W ów czas  
to, pozosta jąc  w s to sunkach  przy­
jaznych ze ś. p. Franciszkiem Jas.e- 
wiczem,  dziedzicem mają tku z iem­
skiego Woro pa jew sz czyzna  w pow 
Lepelskim, ofiarował  mu omawiany 
po t i e t  A J a m a .

Następnie ,  oca ając tę drogą p a ­
miątkę.  jako też pa rę  innych dzieł 
sztuki ze zbiorow ojca, od  grabieży 
bolszewi-kiej ,  syn F . Jasiewicza,  nie­
d aw n o  zmarły w \>ilcie art  maJarz 
Franciszek Jasiew.cz,  wywiózł ów 
poi tret m* kiewiczowski  z dom u ro ­
dzicielskiego i sprzedał  g o  potem 
kre ś lącemu te słowa.

A teraz pa re  słów o sam ym
autorze  port re tu .

1 Goiecki ,  syn A n ton iego  i 
Weron ik i  z Ejdziatow iczow, urodził  
się w Dusieoia tach koło Wilna 1825 r , 
gdzie też spędził  pierwsze  lata s w e ­
go życia, częs to też przebywając  
z rodz .cam.  w Wilnie T a  m też,
krewny  i przyjacie l ,  oica, znako- 
m ty malarz Walen ty  W a ń k o w  cz, 
spostrzegłszy zdolności i ochotę
dz.ecica do rysunku,  pierwszy p o d ^ ł  
się kształcenia T a d e u s z a  w sztuce 

Jako 14 tolelni chłopak udał  się 
Gore ck '  do Petersburga ,  gdzie w 
tamec znej  akademji  sztuk p . ękny ch  
odbył  po w ażn e  s tu J ja  malarskie.

Aczkolwiek Coreck '  starał  tt.ę
wydoskonal ić  w malarstwie olejnem,  
właśnie pod kierunkiem s łynnego 
Brulowa,  to j ed n a k  celował  on prz e­
de  wszystloem w pracach a k w a r e ­
lowych.

Po ot rzyman iu  złotego med alu 
w 1850 r., a r tys ta  wysłany bvł przez 
a k a d em ję  zagranicę.  W Madrycie  
wyk ona ł  podziwiane tam kopie 
z Rafaela i Sebas l j an a  del  Pio.nbo.  
S ta m tą d  po 'ecb ał  do Rzymu.  Po 
2 letnim pobycie  we Włoszech  p o ­
wróć ł do  Pet er sbu rga  i za swój 
obraz  Pie lgrzymi  w Rzymie  ot rzy­
mał  s top ień  akadem ika

Pu  pono w n y m  pobycie we Wło­
szech,  udał  się 'o r e c k .  do swego
ojca do i a ryza Nad S e k w a n ą  w 
r. 1857 ożenił  s .ę z có rką  A d a m a  

_ i  Celiny z Szymanowskich,  ~ Marją 
Mickiewiczówną

Ciężka choroba oczu była p r z e ­
szk o d ą  w pracy twórczej  Gorce-  
k ego. W r. 1868-ym, po dłuższych 
cierpieniach,  s p o w o d o w a n y ch  zapa 
leniem mózgu,  zgasł  ten  n iepospo­
l i c i  u t a lentowany ar tys ta  31 stycz- 
n '8  t. r.

Do najwybi tniejszych obraz w 
G óre ck iego  zaliczane są: K umunja
umiera jącej ,  Ukrzyżowan ie  Chrys tusa  
N. P. R ó żań co w a  i .  Chrys tus  na 
Górze  Oliwnej.

Luijari Uzięblu.

.. .Niema w zwyczaju dawać recen- 
zyj ze słuchowisk, a przecież takby 
.się należało. Bowiem i praca reżyser- 
.ka, i rad i< ifonizowauie utworów pi- 
.-.uiiyeh przecie nia dla rad  ja, i zorga­
nizowanie odpow.ednic h głosów, m u­
zyki i dźwięków, to nieiada robota. 
1, jeśli ma wywrzeć, wrażenie, musi 
być artystyczna. A -jest efemervda co 
najwyżej powtarza się ją dwa trz\ 
razy a potem. Więc tern bardziej tia- 
łeży choć we \yzmiance zatrzymać 
wrażenie takiego niezwykłego słucho­
wiska, jak  onegdajsze. Bowiem 
prócz inny.cii trudności dźwiękowe eh 
nie najmniejszą osobliwością było 
przesyłanie na falach eteru: chóru i 
organowi j muzyki z Katedry jedno­
cześnie z deklamacją kilkunastu osób 
z sali Klubu Literatów u l ia / \  ljanów.

Rozpocz ił prof. Limanowski, krót- 
kiem i z więzłem przemóyyieniem: 
,W szys tk ie  narody krzyczą o czyn! 
Czas już realizował Odę do młodości, 
czyn rodzi się \v duszy nim się zacz­
nie jawnie realizov\ać. A każdy akt 
woli jakże trudno  najuw wydobyć! 
W a lk a  wre o każde poruszenie duszy. 
Czyn pociąga wielu A odpowiedzial­
ność? To ciężki krzyż. Ale j o l i  Im p ro ­
wizacja nie ma być czczym płomie­
niem. to musi przejść w c / m i  realny, 
a  wiec yv krzyżowa drogę \valk>. 
I Mickiewicz bierze len krz ' z. A du- 
j /yczk . ,  z dayynych. litewsko-białoiu- 
ikich Dziadów, cz tp ia ją  sic go, ku-,za- 
nie daj* iść. V on musi odrzucić wszy­
stkie czarodziejskie mclodje młodość i 
i szczęścia. Legjon płynie jak okręl po 
wzburzonej iub losu ■ bisiorjj, niech 
nik t nie za trzym uje ' Musi Ge na prze­
j r z e n i e  wieków W redzie go kr/yż- 
m ęka czynu. Me krzyż to nie k r o ,  nie 
śmierć: krzyż i zmartwycbw sianie yv 
sobie mieści lak/e. Kord jan nie mógł 
.spełnii czynu, załamał się, ale ten sta 
tek legjonoyyy rtiszy, choćby miał się 
rozk. uszyć wtedy, to potem, kiedyś 
zmarlyyycłiwslanie. I c/vż się Lik nie 
M . d o  '?

Po tein przemówieniu nastąpił* 
\u d \e ja .  Na tli' muzyki organowej do 

la ta jącej zdała, opis sceny. I wnet u 
s tropu  Bazyliki Sw. Piotra w Rzymie, 
-w 1 opule, gtos starca z Dziadów na 
przem ian ze świeżemi jak kw iaty pol­
ne głosami boginek litewskich, nniyy ią 
o  sw vin bracie i synu, o Mickiewiczu, 
któr opętam krzyżem stoi tam, w 
dole w krzyż wpatrzony, odyyrocony

od swych młodzieńczych m arzeń cza- 
rown\ch. od swych litewskich bożycz 
ków polnych i leśnych, a one 's ię  tem 
trwożą i płaczą, że ,,szalcństyyem krzy­
ża szalony nie zna ich już i nie pa 
mięta. Te głosy na tli- muzy ki i chóru 
(p. r alinow skiego „Echa") brzmiały 
cudownie! Przeplatał się dźyyięk orga­
nów. chór i na tem dalekiem tle głosy 
poszczególne zbinroyye westchnienia i 
potężny git os Mickiew icza (p Mali­
nowski). Zaśpiew boginek „przez łan 
złoty idą bose. wróć do chat. wróć do 
młodych lat tlo 8witezi . cała poku- 
śłiwa poezja od jezior i poi, ozwała sic 
przy dźwiękach brzękającej lity  w iej­
skiej. (muzykę opartą  na m otywach 
tutejszy cli zastosował p. Węsłayyski). 
Ta częse acz chwilami trochę się gło 
sy zacierały, byłii prześliczna. Gwar 
potęga dźwięków ro-ańc. ,l)o poprzed­
nich dochodzi liow \ : tupot polężnych 
kopyt mcndogoyycgo rum aka. Nowa, 
królewska pokusa idzie na Wieszcza-
P ielgr/cm a. Korona!*

Zdyszane, przerażone zachw \co- 
ne zarazem głosy poda ja  sobie te wieść 
Wspaniała.. RwidtUTy efekł. ( i r /n u  i tra- 
hy. Cliói* kościelny potężnieje by zwal- 
c.zyć mendogoyya. pokusę. Na tle tej 
walki d/więkóyv glOi M ukiew iiza  wo- 
ła do Boga o zmiłoyy anie... Boginki 
rozeliyyiaiiemi głosami lamentują: „nie 
yyidzi nic yyftlzl Mendoga, zapatrzony 
w Boga klury kona...’4 Rozpacz i tryy fi­
ga coraz większa yv głosach, aż na 
d/więn. kościelnych dzyyonóyy... „słoń­
ce kona"  i /.nici slwia się czar pogań 
ski w biorącej górę triumfalnej pieśni 
wiary...

N eczęsto się chyba zdar/.a lak po ­
etyczna ,łak skończeniu artystyczna re­
alizacja wielkiego dzieła. Oporując 
wrażeniami tylko dżyyiekowenii, bez 
najłatwiej przypadających cło zmys­
łów, y\ zrokowych osiągnięto wielki 
sukces pracy artystycznej.

Druga część odtworzona. (Mickie- 
yyicz z Legjonem na tod/i), pod wzglę- 
dcni gtosoyy y m by la również licz za ­
rzutu N i tli s /unn i  tal yyzłmrzonego 
m orza i jęków lopicłcóyy, słychać ude­
rzenia wioseł o hurt statku i na tym 
potrójnym  dźwięku głosy Mickiewicza 
i jego t rw o ż m c h  towarzyszy : . Na w o 
dacii yyidma szaleją ręce yv kajfłanach 
s łabnieją" powtarza się coraz Jrama- 
tyczniej, coraz rozpaczłiyy iej. Świetne 
stopnioyy-anie. Nad eliaosem jiolępiiń 
cóyv i mdlejących toyyarzyszy, góruje

potęga głosu Mickiewicza, jęk i  trwoz 
ne wołania, szum fal, yyyeie .wichru, 
łącz> się yv jakąś piekielną symfonje 
potęjńeńcóyy i słowa „spełnione dzieło 
zagłady" stają się yv potni zrozumiale. 
Słabi muszą ginąć. Ale jasnym, pęitfcż

Nota niemiecKa ao Ligi Narodów 
została złożona.
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Zerwany wiec.

nym głosem yyola Miekieyyicz: „Zinar- 
lyy-yehyystai.ie!" (T gdy się pomyśli, ze 
z tej samej co Miekiewdcz kra iny  p rzy­
szedł Fen eo Zmartyyychyy-Klania do 
konał, zaczynając z nieyyielc większym 
Ltgjonem... gd) .,ię to pomyśli...)

(ialość słuchoyyi.ka wypadła yysjia- 
niale. W drugim fragmencie uderzę 
nia yyioseł niezunełnie się tłumaczyły, 
i głosy morza niezayy-ize miały ry t ­
mikę fal ale to drobnostka wobec do­
skonałego zliarmonizoyyaiiia głosóyy i 
tych „naw-arstyvicń“ 'dźwięków, z kłó- 
remi operoyvano misłrzoyvsko. I1. Ma­
linie Holu ndlingerównie, reżyserce te­
go trudnego słucboyyiska. oraz pp. Hu 
leyyiczoyyi i Węsłayyskiemu, należy się 
od radjowyeli słuchacz, wicie yydzięcz 
ilości. Ilel. Romer.

GENEWA, 29,XI- (Pat). N ioniecki 
konsul generalny w (iencw ic dr Ynel- 
cker yyręczył yv dniu 29 b. in. przed po 
hrauiem generalnemu sekretarzoyyi 
Ligi Narodów not<‘ rządu niem ieckie­
go, zawierająeą prośbę o uniieszeze- 
nie na porządku dziennym stycz.nio- ' 
we.j ses.i: Kady Ligi Narodów sprayyy 
ostalnicli wydarzeń na polskim Gór­

nym Śląsku. Nota on inmje 3u stron 
pism a niaszynoyyego i opiera sic  na 
art. 72 nit-mieeko-polskiej konwencji 
góm o-śląskiej z roku 1922. Ogłosze­
nie nuty nie nastąpi przed środą przy - 
szłego tygodnia, gdyż najpierw musza 
otrzymać jej odpisy yy-szysey ezlonko 
yvie Kady Ligi.

Treść noty.

Audycja radjowa z „Legjonu11 Wyspiańskiego,

U ro czy sfd Akadem ;a  
w „ O g n i s k u j  koiejowem.

M' dn. yy-cznrajs/ym w '.Ognisku'
. kolcjoyy cm odbyta się Akadem ja ku 
uczczeniu setnej rocznicy poyvstania ]i- 
slo])adow-ego urządzona przez Kolejo­
wy Komitet Obchodu tej rocznicy z 
dyr. Koli*i p. inż. Fafkowskjm na czele. 

A k ad em ję  otworzył kro tk iem  przemó 
yeicniem dyrektor Kolei p inż Fal 
koyyski poczem prof. .1 Wierzyński 
wygłosił odczyt na temat przebiegu 
powstania li\topadoyvcgo na zieiniaeh 
naszycji. Dals/.ą częśi programu w y­
pełniły produkcje: chóru i orkiestry 
pod kier. p. Czermaw skiego oraz 
przcdstayyoeme amatorskie. Odegrano 
.Konstytucję" Gorczyńskiego.

Na zakończeni*: zebrani na ukade- 
mji przy długo niemilknących owa­
cjach na cześc Marszałka Hiłsudskiegu 
postanowili wystać następującą de­
peszę: — •-

„W setnii roc/aiicc; pam iętnej dla Nai-imIii 
Polskiego nocy listopadow ej, mjr kolejarze , 
w ileńscy z rodzinam i czcząc w dniu dzisiej 
szym  szlachetny poryw naszych przodków  
dla zrzucenia obcego jar/ana. ślem y CS. 
Panie M arszałku, wyraz-y liołdu i cztri jako 
Tomu, który czynem  w ypełnił m arzenia bo­
haterów  pow stania listopadow ego. W tym  
m om encie seretu nasze pełne m iłości dla 
( icijic. sk ładają l!i, V\ ielk i V\ odzu, zapew­
nienia, że zaw sze będą w ierne Tw oim  roz- 
k a zo n i" ................

Konnet Oby*aielskJ pożegnauii 
p. woj. Rąakiewicza.

W o b  cc wyboru p. wo jewody W ł a ­
dy sława RaczLiewicza  na  sena to ra  i 
pos tawien ia  kandy da tu ry  jego przez  
klub Bezpart .  Bloku na s tanowisko 
marsza ika  Senatu ,  p. woj ew oda  dnia 
4 grudnia opuszcza  Wilno, w zwiyz- 
ku z czem pows ta ł  w linie z ini­
c jatywy społecznej  komite t  o b y w a­
telski poże gnania  ! p. wojew od y Ra- 
,czkiewicza Jak się dowiadujemy,  
komite t  ten op ra cował  program uro­
czystości pożegnalnych p woiew ody  
Raczkie w,cza i w dniach najbliższych 
ogłosi szczegółowy komunikat .

: Na  zebraniu  orgamz aćy jnem,  na* 
k tó rem  byli obecni  — r e k 'o r  Uniw.
J M prof. Januuzk1'*wicz, wirewoj .  
Kirtikhs, do w ó d c a  O .W .  płk Pakosz ,  
f rez. mias ta Fol t jewski ,  prezes  Zw.  
Z iem ian  ,.eczewic,7, wi reprez .  Sąd u  
Apel.  Dm ochowski ,  prez  Izby P - I I .  
Ruciński ,  prez.  Miecz, Bohdanowicz ,  
prez.  Izbv Rz. Szumański ,  dyr.  Kolei 
P ań s tw  alkowski ,  szef sekcji zdr o­
wia | Magis t ra tu  dr. Maleszewski  i 
r adca  wojewódzki  Wiktor  Piotrowicz,  
zos tał  wyłon iony komite t  p o ż e g n a ­
nia p, woj. Raczkie  wicza. mający 
p ra w o  kooptacj i  dalszych cz łonków 
komite tu ,  W  skład kom ite tu  weszli: 
’ako przewodn iczący J. M. rektor  
Januszkiewicz,  „ o>-az do p re zyd jum  
inspekto r  armji gen.  D ąb  Biernacki,  
wic^woj.  Kiri.klis, prezyd.  Folejew-  
ski, prezes Gieczewicz,  prez,  Ruciń- 
ski ,  i jako sek re tarz  r adca  W,  Pio- 
t iowicz

K om.te t  w programie  swym p rz e ­
widuje pożegnam*- p. woj ew ody  wa 
wtorek  przez u rzędn ików W o je ­
wódz twa,  w dniu cd i a z d u — przez o r­
ganizacje społeczne w połowie 
grudnia  — przez  całe społeczeńs two 
na  raucie,  który będzie  w yd an y  
przez  społeczeństwo,  z k tórego  r&- 
mien.a  dz.ała komitet .

Pochód propagandowy IX 
Tygodnia Akademika.

D zis ia j  juinlUualiiH ' <i g o d z in ie  12-i j ivv- 
l-irs/.y 2 P la c u  N a j io lco n a  i j i rzc jdz ic  u l ic a m i  
łiai-Wiiy p o c h ó d  m ło d z i e ż y  a k a d e m ic k ie j .

W jm c h o d z ic  u j r z y m y  w icie  b p c w n y c h  
g r u p  u tw o rz o n y c l i  j i rzez r o z m a i l c  o rg a n iz a c je  
a k a d e m ic k ie ,  k ló r z j  p r z y g o lo w a n ia  sw e  u lrzv  
m u j ą  d o t y d i c z a s  w  ta je m n ic y .

\ \  c zas ie  s in u ln e j  i s z a re j  je s ie n i  l>arvwiv 
| ) o i h ó d  b ę d z ie  m i lą  ro z ry w U ą  d la  s « e ro k id i  

. rzesz  w i ln ia n .

B IC I{|,l\p 29.X£. (Pat), Nota rządu niem il i 
kiego w spraw ie m niejszości niem ieck iej na 
Górnym .Śląsku pińskim  wręczona w subotę 
przez n iem ieck iego konsula generalnego p. 
Voelkersa sekretarzow i generalnem u Ligi 
Narodów , zaw iera 4 roznzialy.

P ierw szy rozdział obejm uję .notę ranio­
n ą , zaw ierająeą u n iosek m inistra spraw za­
granicznych Rzeszy dr. Ciirtiusa n postaw ie­
nie skargi niem ieck iej na jmrządku najbliż­
sze j sesji Rady lag i, która zbierze się  w dniu 
19 styczn ie f f ł l  roku, , v,  •

W edług inform acyj n ick to .,  cl, dzien ni­
ków niem ieck ieii, l-ozdziul ten zaw ierać ma 
pozatem  żądania polityczne i odszkinlnw aw - 
eze. W rozdziale drugim w yliczone zosta li wy 
padki na Górnym Śląsku na pudsta , ie ra­
portu n iem ieck iego konsula w K atowicach. , 

Rozdział ten obejm uje dw ie części. Pier 
..w szi — w spraw ie rzekom ego pozbaw ienia 411 

tysięcy NieincÓY. na Górnym Śląsku prawa 
wyDorczego p izcz  zakw estionow anie ich 
pr/.ynuicżiiości państw ow ej.

W części drugiej jest m owa u propagan­
dzie, prow adzonej przez organizacje polskie  
za jaw n o .e ią  dobrow olną, co nnjdolkliy iej 
odbić się  m iało  na m niejszości niem ieckiej, 
ś . i  cwele całej tej akcji antyn iem ieckiej stać 
m iał Związek Powstańców P olsk ich  na Gór­
nym Śląsku, którego honorow ym  prezesem  
jest wojew oda Grażyński. 1

Mów iąc o rzekom ym  terorze poi: kim yvo- 
bee m niejszości n iem ieck iej, nota zarzuca 
polskim  organom  policji, że-zacliow yw  ały się,

Uniwersytecka Szkoła Pielęgnia­
rek : Rigjemsiek w Krakowie
o tw ie ra  now y  kurs dnia  1 lu teg o  1931 r. 
N a u k a  t rw a  2 i p ó ł  lat;  p rzy jm uje  się tyl­
ko in te rn is tk i.  W y k sz ta łc e n ie :  6 k las  g im ­

nazja ln y ch ,  lub  ró w n o rz ęd n e .  
Zgłoszen ia :  Dyrekcja Uniwersvteck. Szkoły 
Pielęgniarek i Higjenistek, K R A K Ó W ,  
K O P E R N I K A  23 Telefon 107 40 6i i i

i Ofiarności naszych czyteln ików  p o ­
lecam y  in te l ig e n tn eg o  77-le tn iego  s t a ru szk a ,  
który s r a i  z rodz iną  p o  p o w ro c ie  z Rosji 
z n a jd u je  się  w o s t r tn ie j  n ędzy  i c ie rp i  głód. 
L -yskawe ofiary  p ros im y  k ie ro w ać  do  adm in.  
„ K u r je ra  W ile ń sk ieg o "  dla b.  u rzędn ika .

biernie w obec presji ze strony puwatańeów. 
■Liko szczególn ie  znam ienne nuta w ym ienia „ 

■ zorganizow anie |>rzcz Związki Puyy.staóców 
oraz przez Zrriązek Obrony Kresów Zncliud 
nicli tygodnia antyn iem ieckiego yy dn. 19— 26 
październiku r. b. Bierność policji polsk iej 
nota tłum aczy spccjalncin i jej sym patjunii 
dla organizacji pow stańców . Ola udoYYodnic- 
nia zarzutów sytych nota potyoluje się  na 10 
yyypadków zajść m iędzy Polakam i a M em  
ram i, m iędzy iiincm i yy M skotowic, Żorach, 
Olicryy ildscliau i Brzcziu. Gala ta akcja anty 
niem iecka yvcdlug noty. planoyyo m iała być 
pi'zygot(iW Y Yvaiia już od lat całych^ przyczcm  
władzę polsk ie przygotow ania te m iały to 
leroyyaę. .. , T  je W

W edług l...genl, sk iego „Naelitaus-
gnlie", druga część noty podkreśla, że i-ząd 
jiolski zyy róeił ostrze , n iety iko przeeiyyko 

JN ienieom , lecz róyynież przecitykn partji Kor 
i fantego. Teror jednak stosnw any byl przejt 
organizacje poyystaóców w; łącznic przeeiyyko 
Niem com  ,

Rozdział trzeci noty precyzuje stanow isko  
i,.ądii Rzeszy wobec yyspoinnianych wypad- 
kóyy. Rozdział 4-ty obejm uje szereg aurksóy'- 
Konsul generalny ]>. Yoelkers i sekretarz ge 

.neralny- Ligi Narodóyy uzgodnili, że opubliko­
wanie noty n iem ieck iej yy Gcneyyic nastąpi 
we środę przyszłego tygodnia. Nota niem iee  
ka doręczona zostanie yy-szystkim 14 człon ­
kom Rady Ligi yy sjmsńb statutoyyo przety i 
dziany, przyczcm  rząd polski yyezyyany ma 
być do zajęcia yy tej sprayyie stanow iska.

Olbrzymia powotiź w Holandji.
AMSTLRDAM, 29 \ l .  Gałc tcrylorjiim  lio- 

icnderskic pom iędzy rzekam i Maas i W aal ' 
jest jednein o lbrzym iem  jeziorem , wskutek  
YYylcr u rzek i gyyałtoyynej pow odzi. Pickne  
i żyzne royeniily h istorycznego Bruhuutii za 
lane są zupełnie yyndami. O koło 4 eentym e  
tróv na każdą godzinę podnosi się  poziom  
w ody około  m iast Nijmyyegen i ( ar k, które 
są zupełnie zagrożone zn iszczen iem . Olbrzy­
mie stacje  hydrauliczne pod Beer zostały pu­
szczone yy cuch_ ażeby ratoyyać sytuację. Tym  
czasem  aż do m iasta Grace Hniand ja jest jo-

. dnem  iiiiii / ,  ul. Ż yw zazyyyez.a .) iu  h saiii,,- 
cImkIow y i kolejoyyy zupełnie jest przecięty.

Proyy inejn l.iinhurg także objęta jest po- 
yyodzią. Przedm ieście Śyy. Jakóba, Mass- 
triebt, t„uie yy yyodaeb, a yysezlki ruch u licz ­
ny odbyyya się  na łodziach. W dolnych czę ­
ściach m iasta Kocrm ond straże pużarm i 
yyujsko, a zyyiaszcza oddziały saperóyy, wy- 

1 ratoyyaly m ieszkańców  yv łodziach.
Katastrofa poYcodzi w  N iderlandach przy 

bicra charakter gyvaltnw nego i niezyyykłego  
i ieszezęścia  ży yy iotoyy ego.

Fala mrozów w Stanach Zjednoczonych.
NOWA VORK, 29.XI. (l‘at)!' Gale M any 

Zjednoczone na w schód ou gór Skalistych  
objęte są fa lą  mrozóyy. D otychczas zareje­
strow ano :> wy pankowi1 zgonu z zim na.

W Noyyyin \o r k u , W aszyngtonie i innych  
m iastach tem peratura obniżyła się  bardzo  

i znacznie. W Chicago v. iele osób zm arło z

zim na.
W' środkoyyyeb stanach spadł śnieg, k tó­

ry spoYYOdoYvul przeryyę yv kom unikacji. 
W skutek mrozóyy ruch kolejoyyy poinięzdy  

, w scbodnieiiii m iastam i uległ cliy. iloy»e.j 
l>rzeryy ie.

Zwrot zbiorów i aktów archiwum grodzień­
skiego, białostockiego i nowogródzkiego.

Z  Rosji przybyły or.tgfłaj zbiory i akty  z archiwum m. Grodna ,  Bia­
łego stoku  i Nowog ró dk a.  ‘

Zw ró co n e  archiwa zawiera ją zgorą 5000 i igzemplarzy ksiąg i rożnych 
aktów.

  7 P 9 D Z ! E X 3 W A r f l E
G e n era ln em u  S u p e r in tc n d en to w i  P rz e d w ie leb n e m u  K*. M. Jas t rzębsk iem u , Pre  zyde n- 
to w i  K onsysto rza  W ileń sk ieg o  E w an g e l ick o -R efo rm o w an eg o  Szan o w n em u  P a n u  B. 
Iżyckiem u - H e rm an o w i ,  W ie leb n y m  Księżom J. K urna tow sk iem u , P. D ilisowi i K. 

.O s tac h iew ic zo w i,  Sz. PP .  Prof. G a łk o w sk ie m u  i T ch ó rzo w i ,  Zw iązkow i E m e ry ­
tó w  W ojskow ych  w W ilnie  oraz wszystk im , którzy o d d a li  o s ta tn ią  pos łu g ę

Ś. p. KAROLOWI PRZEWŁOCKIEMU
» se rd ec z n e  p o d z ię k o w a n ie  sk ła d a  tą  drogą

2333 RODZ I NA.
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Uwaga!!! z? r a b a t e m  2 0 %  Uwaga!!!
WYPRZEDAŻ PRZEDŚWIĄTECZNA
resitek  ■ isdE abi, w eltit, pończoch, bielizny dam skiej i męskiej

Józef Kłocfecki !
Zamkowa 17 (obok kościoła św. Jana). — Telefon 928.
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Tak żyć i odżywiać sią potrzeba, aby zachować zdrowie.

11ZB21 i l l l .  Dl M m i  Dl
Skład g łó w n y  w  k s ię gar n i  K. Rutskiego, Wilno. W tleńsk? 38, teł .  941
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PARYŻ, 29.XI. fPiit). Liga O b ro n y  1 'raw  
Gzłoyyieka i Obyyyatela zapo iy icdzia la  na  
yy e /o r a j  w ieczór  wielk i  wjec, pośw ięcony  sto  
su n h u  ni franeusK o-n ie in ieek im  Mieli na  n im  
yyy.,,tąpie jafro m ów cy oprócz  Boscha, yyiee- 
preifesa  Ligi, -G ru m b ac h  i W ik to r  Got, zn an i  
ze * yyeb yyy.stąpień p ro n iem ieek ieh .  O s ta tn i  
zyyihś zeza jeźif/.il dn  Berlina ,  gdzie wypo- 
v icdż ai przeinóyy ienie, k tó re  yyyyyołalo gwał- 
tnyynj pją*esl na  I.nnaeh f ran c u sk ie j  p ra sy  
n a r jo n a h s  yęzne,| R uz lrp ian e  od ty g o d n ia  n o  
ca łym  P a r  ,żu afisze sproyy adzily  na  n iee l i ­
czne  rzesze  piiDlieznuśei.  J e d n a k  w oliwili , 
gdy przew odn iczący  Baseli z ab ra ł  glos. a b v  
o tworzyć  pusienzenie ,  u s łyszano  n a  sali o k ­
rzy k i:  , ,P rzy  jarieie  lioelie'óyy nie b ędą  dziś 
inny, ni k i lk u n a s tu  liiłodyeli ludzi,  ozłnn- 
kói - ł e t i o n  P ra n e a ise "  ru n ę ło  ku  es t radz ie ,  
sp ę d z a jąc  z n ie j  iiióyy coyy i czlonkóyy prezy- 
djuni  o ra  a: r z u ra ją c  e u eb n ąee  gałki,  w obec  
czego publiczność  opuśe iia  salę. ln teryveneju 
poiicji  n ie  pnskutkoyvała i yyiee nie linigi się 
n d ln  ć.

Pożar wodnopłatowca „D0X“
LIZBONA^ ,.( , i l .  (1'at). N a  jm kladzie  yyo- 

dn.ip-.atOYYoa „DO X" w.,bucki pożar-
L i / l fO N  A, 29.X.I. ■>( 1Vi 1 j. Po ża r  w o t lnopia -  

loyvca „1)0 X“ pował ni ewl isk ry  ,z s i ln ika  jxi- 
lrioe-niczego dla ładow anin  liaieryj'. Po ża r  zo- 
.sLat eszyliko sltunriony p rzy  pomiM-v inairyaia- 

- 'i robotiirilk(,\y. Z niszczą'n iu uległa e*aia 
g ó rn a  część lewogo sk rcyd ła .  N ap raw a  .skrzy­
dła Ywnnigać b e iz i e  k i lka  tygodmi

PodniesLenie dobronytu 
a gospodarność.

Slan iiiiilorjiilny i do b ro b y t  jednostk i ,  sp ó ł ­
ki handlow ej ,  ezy pańslw a  zależy nie od wiel- 
koŃei|  kap ita łu  d o  rozporządzenia ,  lerz t>d 
uinie jęlności rządzenia  lym kap ita łem . P ie­
niądz  zależnie od lego, w czyich rękach  się 

' zna jduje m oże  być m a r tw y  lub żywy. Może 
J>yr czemś przejśeiowem  i zalążkiem  dla n o ­
wych pieniędzy dla większego, pewniejszego 

• dobroby tu .  Od tego, jak się właściciel pie­
niądza z nim obchodzi,  j a k  n im  obraca,  jak 
go wydaje  — zależy jego s tan  posiadan ia .  
G ospodarność  jest p o ds taw ą  zamożności.  Go­
sp o d a rn o ść  op iera  się na  dobrze  z rozum iane j  
oszczędności,  t. j. oszczędności,  k tó ra  nie o d ­
bija  się źle na zdrowiu  i si łach oszczędzają- 
eego i jego otoczeniu, gdyż taka  oszczędność 
b y łab y  tylko brzydk iem  skąpstw em

M ądra  oszczędność,  to pOsza-nowaJiie mvo- 
jej p racy  i n iem arn o w an ie  lekkom yślnie  je j  
rezulta tów. W  d o m u  p ry w a tn y m , czy w p rzed ­
siębiorstwie  ty lko  w tedy  dobrze  się dzieje,  
gdy pani d o m u  czy k ierow nik  przedsięb ior­
stwa po czu w a ją  się do obow iązku  oszczę­
d z a n iu  Ile się da ,  ile m o żn a .  O b o w iązk iem  
chron ić  zaoszczędzone p ien iądze  od zguby, 
s t ra ty  i łatwego w ydaw an ia .  Lecz nie na leży  

i t rzym ać  takich pieniędzy w domu, niech p ro ­
centują  Umieszczone w dobre j  insty tucj i  osz­
czędnościowej.  P rzy  lokow an iu  oszczędności 

'b ie rze  się pod uwagę dwie rzeczy: g w aranc ję ,  
jak ą  da je  ins ty tuc ja  oszczędnościowa i w y ­
gody wzgl. korzyści dla klijenta.  Tylko  PKO 
należy do  in s ty tu ty  j oszczędnośc iow ych o 
typie,  k tó ry  na jlep ie j  n a d a je  się do  lokow ania  
oszczędności.  Jest  to na jboga tsza  ze wszyst-  

v k ich inslytucy j k ra  jowych o tym charak te rze ,  
da je  p rzeto  pe łną  g w aranc ję .  Obecny  godzi­
wy procent,  k tó ry  d a je  nasza  sk a rb n ica  osz- 

f czędności należy do rzędu na jlepszych  w E u ­
ropie  Nk*mniej w a żn y m  jes t  efzercg w yg ó d  
dla  k ł i jon tów : bezp łatne  m an ip u lac je  i k o re ­
sp ondenc ja  w sprawacti  oszczędnościowych, 
ró w noznaczność  książeczek * oszczędnościo­
wych z pap ie ram i pupilarnein i ,  m in im um  fo r ­
malności przy wszystkich o perac jach  i t, d.

Niezmiernie w a żn y m  jest całoksz ta ł t  po l i ­
tyki f inansow ej  PKO bardzo  o s t rożnej  a jed- 

1 nocześnie podnoszące j  dobroby t  jednos tk i  i 
ca łeger k ra ju .

w Sr Od p is m
„N aoko ło  w ia ta4* (Nr. 7.9) jest  iiii? 

ty tko  j e d y n y m  w Polsce „ m a g a z y n e m ’1, lecz 
co  ważiniejszo [przymusi .zawsze szereg  św ie ­
tnie ii Ilustrowanych, żyw ych  fe ljetonów n o ­
wel, a r ty k u łó w ,  o p isó w  p o d ró ż y  itp. N a jw aż ­
nie jszą  zaletą  iego m ies ięczn ika  jest u m ie ­
ję tność  in te resu jącego  pode jśc ia  do  każd eg o  
tem atu .  Zaw dzięcza  się  'to w sp ó łp ra cy  w „ N a ­
około  Ś w ia ta “ u ta len to w an y c li  piór,  k r y j ą ­
cych się  ju ek ie d y  ]H)d p se u d o n im a m i  łub  
sk ró ta m i .  W  (najnowszym .zszycie z n a jd u -  
jiMny feljetfun m todego  poe ty  Janty-Połcizyń- 
sikiiego j>l. „Oto jest, k ró tk o  m ów iąc  —  j e ­
sień11 R eminiscencje  z ok resu  przedw yborcze­
go przynosi  cykl k a r y k a tu r  J.  Kalina.  Fel- 
jeton  o „Potędze  sugest j i“ oraz  a r ty k u ł  J. Mo­
szyńskiego o „N arodz inach  mostu** s ta n o w ią  
przykład ,  jak pozornie  „suchy** leniał m oż 
na ożywić i uczynić za jm ującym . Mar- 
jusz Muszyński Świetny a r ty s ta  tea trów  
w a r s / a  w sikudi zw ie rza  się  ze sw oich  ,,w’ta~ 
jemniczeń**, pisząc o swoich deb iu tach  w 
f ilmie  a iiemym i niów4o.nvin. Dr. IG C iacha-  
no w izajmuje isic „zegarem  a s t ro  nom  iozinyjn 
w ka ted rze  s t r a s sb n r s k ie j ‘\  i l k ‘>n Gavriel—  
„W z g ó rze m  Świa’t ła “ t<d-or <w Pa les tym e) .  
Starża-l)./;ii(*żh:ick'i snu je  re f lek s je  n a  tem a t  
„w p ły w u  z n ak u  -zodjiiku n a  życie ludzk ie1*. 
„D zien i-a r tyśc i4*, .Poez ja  f.lzwoiK>w‘‘, sy lw e t­
ka „spaidkobicrcv R .-V aten lino“ czyl'i R a m o n a  
Novanry —  otk) kilka ilatjflzyeh pozy cy j  tego 
zeszyt u. Z I, zw. twtfnzości orygiiiialne j w y ­
m ien ić  n a leży  now elę  „Ps ia  p r z y ja ź ń “ (W'. 
W ołka  z i lustr.  J. Zaniewdckiej ).* W  njd.zaju 
,.vie ron iąncóe*  zn ajdu j iuny  żyw ot „ u lu b ie ­
nicy ludu angielskiego** —  „słodkie j  Neli” .

Silne lo tn ic tw o  
to p o tą g a  P ań s tw a!

WIELKA WYPRZEDAŻ
RESZTEK ! WYS0RT0WANYCH TOWARÓW

l

PO NIEBYWALE NISKICH CENACH
2000 metrów C R EP E-M ET E0 R  FRIM A  
w różnych kolorach po zł. 14.— za metr

W i e l k i  w y b ó r !  
T a n i e  c e n y !  
Uprzejma usługa!

K i ś  K i i i  i J.
Wilno, ul. Wielka 47. — Tel. 14-02.
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ASPIRIN . 1ABLETK!
c i o g l c j e s i e i e  n i tao s r . ig n io w e  

JdHu s p o d e k  ppieeimljO  
KOlom jfouy. Zębów, Przeziębieniu ! Iteumaiyzmonii

Do naDycia we wjzystkicn aptekach.
s m m .  im m m m m m a m m m

WIEŚCI 1 OBRAZKI 1 KRAJU
wojewoda Raczkiewicz .obywatelem honoro­

wym m. Podbrodzia.
( / elejonew  od w łasnego korespondenta z  Podorodzia).

w Podbrod^ic.  wczoraj  została przy

sw em  w dn.u 29 lisic

Nb Hosiedzeriia R ady  Mie,skiej 
j ę t a  na s t ępu jąca  uchwała:

R ad a  Miejska m. Podb ro dz ia  n a  posiedzeniu  
p a d a  1930 r. uznając  zas ług wojew od y wi leńskiego p. W ładys ław a  Racz-  
k iewicza przy odb udow .e  Ziem .  VMei.sk e : oraz w dow ód  wdzięczności
z a  gorliwe poparc ie  wszechst ronnego  rozwoju m. Podbrodzia ,  pos tanowiła  
jed nom yś ln ie  nadać ,  lako na  wyższemu reprez en tantów.  Rządu i zas łużo­
n e m u  pracownikowi  Ziemi  Wileńskiej ,  tytuł drugiego hono rowego o b y w a ­
t e l a  m, Podbrodz ia

Burmistrz ni. PoJb ru dzi a :  "K. Rożnowski, wicebunuis t rz  J. Łabuó, ł aw ­
n i k  A. KeaU, radni:  dr. Bojżewukż. A Bardzo, J. Radkiewicz; J  Żejrno, S. 
R udnicfo , Z . Piotrowski, sek re ta rz - J. Oesiński.

Harce pijanych strażników sowieckich.
M ironowicz .1 F a rew h w  włościan,hi ń. zag rody  
liirrdzdan.ka.

iSa tym że o d c in k u  pijany z o łn n y /e  sow.icc- 
cy zniszczą-li po lak i  słup g ran iczny .

Ł W
żok w tym otkaesie zm ien iono  37.120. (.zyleł- 1 
jwkaw p ism  było  2.704.

Książka w la ta ch  Jiicwoli dz ie l i ła  « h,.* 
s tk le  inicdole ozł-owieika. Is tn iały  dla n ie j  j 
k-ordo '11 y ^ra-niczme, by ła  prze  ś ladów a my s ą ­
d zona,  karu,n,a, wiięziiioma, gw ałcona  cenzurą  ' 
w .swej myśli  «i łomnic. Do walki  z n ią  były 
całe f a la n g i  c a rsk ic h  rz y n o w n ik ó w ,  a j e d ­
nak  t a  cicha,  a  tak wymowuia p ra co w n ie  a, 
kierowania wolą ludzką, szła i p r z e n ik a ła  
,,-oid pi\v?nk,*aż do ip oddaszyk  Książka u r a ­
towała  d i  usze polskie na Kresach, (idy sło 
w o  p o lsk ie  wygnanie ze- szkoły, z ulicy, :ze 
sklepu^ miwet .z d-oinu ro d z in n eg o ,  tuła ło  się,
,z u pom niane ,  p rzek ręcan e ,  ona,  la p ion ierka  

jOsLahi' s ię  w dom u, j ak o  m o d li tew n ik  d l a  : 
doros łych ,  wołając'  o  e lem en ta rz  d la  dzieci.
A gdy  p rzysz ła  sw oboda ,  k siążka  usunę ła  się . 
p rzed  i y w e m  słowem. Mówimy, k rzy czy m y ,  
.śpiewamy, a (książka, jakby z ap o m n ian a ,  
kkży ii czeka.  w J v  ’

Lecz mic czek a  czas  i nie czeka  myśl 
ludzka ,  k tó ra  z a  je j  p o ś re d n ic tw e m  o b jaw ia  
.swioje zdobycze. Książka obc iążona  p o n ad  
siły j a k b y  mzecz zbytku, s ta je  s ię  droAją, 
więc m ało  d o s tę p n ą  dla sze rszych  warstw , 
S'zmk;ę p rze to  d ró g  nilowych i często  schodzi  
,na błęrtne ścieżki,  gdyż rek la m a  m oże  być 
dźwiignią ty lko  ■wtedy, gdy godna  jest rzeczy 
r e k la m o w an e j .  u \ j

T ak ą  w łaśn ie  d ro g ę  rek lam y’ d la  ksiązKi T 
w ybra ł  Magistral m. W ilna ,  o tw ie ra ją c  tanie  
Bibljotekli. P o św iad cza ją  to  .prizytoczjone w y ­
żej cytry .  U przystępn ia  ją e obco  wami o z k s ią ­
żką, w y tw arza  się  p rzy zw y cza jen ie ,  k tó re  
s t a je  się po trzeb ą .  37.000 książek p rz ec zy ta ­
n y c h  w c iągu roku  p rz ez  prawne 1000 czy te l ­
n ik ó w  w jed n e j  tylko Czytelni to wielka r e ­
k lam a i p ro p a g an d a  książki  >i m yśli  w M ch 
zaw ar ty ch .  W ięc  .szanujmy tę w łasność  n a ­
szą, ttui nasz  d o ro b ek  .ku 11 tira lny-.
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PROTEMDEIME
i'* BARDZO SZYBKO TUCZY ŚWINIE!f

Łi ..dzystkic: nójwiękbze

■
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,PROVENDt!NE

,PROVENDLINE

jesi je dy uyni wyiouern Ui.uauyiii 
powagi  hod ow lane  w Lurop.e.  "

zawiera „witan, iny“ , s tężone pod 
f io le towych-*, i szczególne zaczyny,

. ' . * ‘ * Ul”
traw len.e

działaniem piumieni  „uhia-  
-po rzadkujące  i ułetwiŁjące

Soie m.neraine,  zawar te  w

F R G V E N C E I N E “
„ P R J  VFNCE!N5‘*. wzmacniają kościec świń 

skutku je szyb k o  i nie w y m a g a  zm iany ! p asz y !

1 MIESIĄCE OSZCZĘDNOŚCI IIA HODOWLI!
VROVENDEINE" jesi sp rz edaw ane  w pud ełkac h  

kach,  drogerjach,  spółdzielniach,
po zł 4.75 i zł. 9 30 w
sk lep ach  kolonjamych

a p t C *  
t. p B

( I

l  i łieglrj <nof y n u  od c in k u  gran icznym  
Kubieiewii-cze k i lk u  p i ja n y c h  strażników’ u- 
rządzuło s i r  z-c ta rn in ę  podczas  k tó r e j  został  
s r a n i o n y  po  Mironie p o lsk ie j  żo łn ierz  K.OJP-u.

Zastrzelenie parocha prawosławnego.
Z pogranicza donoszą iż w nury z dn. 

i6  na 27 li. m. w rejoni«‘ D zisny zastrzelony
został przez sow icek iego strażnika  
Iłan ielew , który usiłow ał zbiec do

parueh
1’olski.

Ucieczka włościan sow. do Polski.
M' u b ie g ły m  tygod-iuiu j ia  tcre.ii ] )olski 

o b i e g ł o  17 w ło ś c ia n .  Z b ie g a m i  zaojpiekoNYały
isię whid.ze adniin is t iracyjm 1. W szyscy  włością 
diie pochodzą  z teizmu Białorusi Sowieckiej-

Ztikwidowanie szajki szpiegowskiej 
na pograniczu.

W ładze bezpieczeństw a publicznego zli 
uw idow aly niebezpieczni) szajkę szpiegow ska  
działająca na pograniczu polsko-iitew skien i

 ■ ■ u .  .  i M u n H k j a

W rticc w ładz bczpicczcń.stw n w padł cały  
sztab w ilości 5 osób, wraz z bogatym  mater- 
jałein dow odow ym . - - -  - -

K R O N I K A

Niedziela

30
L istop ad

Dziś: A u drze ja Ap». 

ju tro :  Elig jusza  i Natalji.

W sc h ó d  s ło ń c a —g. 7 m. 19. 
    Z a c h ó d  . — g. 15 m. 28.

Sp o strzeżen ia  Zakładu Meteorologj] U. S. B  
w W ilnie z dnia 29/X— 1930 roku.
'C iśn ien ie  ś red n ie  w m ilim etrach :  765 
^T em p era tu ra  ś red n ia  +  3° C

. najwyższa: *+■ 4° C
• najniższa: -j- l°  C

-O p ad  w m il im etrach :  —
W ia t r  p rzew ażający :  p o łudn .

‘T e n d e n c j a  b a r o m . :  s t a n  s t a ł y .
^CJwagi: p o c h m u r n o ,  m g ł a .

KOŚCIELNA.
lioraty  i zebranie kasy pogrzebow ej 

-cccnu szew ców . W ^k-dzieli; 7 grudnja r b 
w  ikoś<-iele św . Jana o godz. <> rano  odbędą  

-się  roraty ci-idni szewców.
l‘o r o r a t a c h  -w sali ■pa^ftfj.ilm-j o d będ iae  . 

s ię  w alne zcl.ranic tkasj jioigrzejbow. j na 
k ló rv  wszystkit h człoaikńw i syanpalv,ków  
zaprasza  Zarząd.

OSOBISTE.
—  1*. w ojew oda w ileński R aczkiew icz

p rzy ją ł w dniu 2!) b. jin. p. prezydenta ni. 
\ViLua .1. l- o lejew st icgo, z którym  odbvł dłuż 
szą konferencję w Sprawach pom ocy dla 
liozroboturych m. WóJmt. -

Również ziożyt wizytę )). w ojew odzie  
Jiowonriaitiowany dow ódt a obszaru w arow ­
nego  p. płk M ichał Pakosz w towarz.ystwiic 
-szc-fa szta lm  1). O. W . mjr. dvp].Sęp-])rot]ewu.

s a m o r z ą d o w a .
D oroczne sp ra w o /d a r  eze posiedzenie  

W ileńskiej Rady W ojcw ..dzik iej odbędz.k się  
-w w ielk iej sali konferencyjnej UM cdu M'ojc-

wódzkit-go w Wiilruic *  daiiu 1.7-go g ru d n ia  
r. J>. o  go-dz. l()-cj r a n o .  P o rz ą d ek  dz ienny  
o b ia d  o b e jm u je  n as tęp u jąc e  sp raw y .

bpraw ozda in ie  w o je w o d y  w ileńsk iego  z 
dzia łalnośc i  admiinirstiracji p a ń s tw o w e j  z p rz e ­
ds taw ien iem  waafiiiejs-zyt ti zam ierzeń  n a  
przyszłość.  R e fe ra ty  in fo rm a c y jn e  z d z ia ła l ­
nośc i :  aj W ileńsk iego  ' to w a rzy s tw a  Organa 
zacyj if Kóluk R o l i ik izydy  i>) W ileń sk ie j  Izby 
Pi zem ystow o-ł lod low ej ,  c) W ileńsk ie  j Izby 
Rzemieśhiiiezej - -  • -

Refera t  in fo rm a cy jn y  p. .). R akow skiego ,  
n acze ln ik a  w ydziału  stimorz.ądu Urz. Wojesv. 
w Wiimlie, „O istoc.ic fu irkcyj  w y k o n y w a ­
n ych  pr.zez. k o m is j .  Rady W o.jewódzkiej“ .

O p ro g ram ie ,  ro z b u d o w y  szp i ta ln ic tw a  im 
terenie' wojew. w ileńskiego o raz  o udzia le  
pow ia tow ych  .związków ko.innnaLnv.di w o je ­
wództwa iłeńsikicgo w b u d o w ie  w o je w ó d z ­
kiego .sazuitorjuin d la  cliorycli n a ,g ru ź > icę  
m ów ić  będzie  d r .  Rudzińska, n acze ln ik  wy 
d/mitu z d ro w ia  pu ld icznego  Lirz. W o je w  w 
Wilnie. —

Referat  ń i lb r in a e y ju y  w sp raw ie  sk ładu  
W o jew ó d zk ie j  Rady \Yodm 'j  syygłosi wt:&i Si- • 
ła - Nowic.ki d y r e k to r  Robót .Piibl>nznycl) 
tjj-z. W ojew , w W ilnie.

Nasląipi v vliór j e d m ‘go zastępcy i^złonk.. 
W oj ów 'dzkiej R a d y  W o d n e j  z r a m ie n ia  Ra­
dy  W o jew ó d zk ie j  w m iejsce  i/nż. 1'alcwicr.a, 
i wydiory uzu;petnia jące sk ład  W o jew ó d zk ie j  
Komisji  Rolnej po re fe ra c ie  l i i lo isn acy j im li  
p. Szaniawskiego,  n acze ln ik a  w y dz ia łu  ro l ­
n ic tw a  i w e le ry n a r j i  l ' r z .  W o jew ódzk iego  
ar W iln ie.

Zmiany w  sieci <1 róg w o jew ódzk ich  w 
zw iązku  z za tw ie rd zen iem  jej jirzeii  m in is t ra  
'■otiót jiubliCzuiych icti jro  a<l bęilzic imż, 
•Szczygiet.

MIEJSKA.
—- Spran o/.danic za pierw szy ruk istn ie­

nia Czjytclni M iejskiej Nr. 2 (brłej czyteln i 
W. M akowskiego), Nu dzień 22 Hsłopada 
19t»h r., ju k o  w .floe^iiiicę swego o tw arciu .  
Czy tohiiia poisii idała  tt/0 czy te ln ików. Ksią-

SPRAWY AKADEMICKIE.
—  Do m łodzieży A kadem ick ie j .  W  dn iu  

dz is ie jszym  o godz. 12-ej odbęjlz ie  się  pochod  
Propa^ii/iul.)wy JX T y godn ia  Akadem ika, Wo- 
jeiyodzki K om ite t  Wileński, IX Ty-godniai 
A kadem ika  wzywa .młodzież jikack+micką do 
gremja-lnego udZ'iaiu w poehodzie .  ■

Zbiórika wszystk ie li  o  godz. 1) mul 30 
wad ług n ast ep^ijąc ego plainu: n a  dziiedzińen 
1‘iotrli SknV,gi- z]>ierają się K orporacje ,  Klub 
Y\ tórzęgow, ł  oto M edyków o ra z  n ieskowa- 
.zyszen i  .Na dz iedzińcu  od  ulicy u jn w e rsy -  
it*i-k:.j Koło R o ln ików  i Koło Rosjan.  NA”' 
(Iziedz.ijicu .od ul.  Z am k o w e j1,11 —  Koło Hiisto- 
rykow, l )oiI.(vW-iS[tów P ra w n ik ó w ,  Cech św. 
Ł ukasza  i b rac tw o  Arlystycizne. '

SPRAWY SZKOLNE.
Kursy u i iu n a z ja ln e  im. J K uehanow - 

skiego w W iln ie ,  (ulica Mieki.ewicz.a 4 II p. 
ogłasza ją  wpisy do  a ,kt. g imn. z p ro g ra m e m  
i o c zn y m , lekcje odbyw ać się b ędą  w godz. 
pucannyuji .  Zap isy  cod z ien n ie  od godz. 12-ej 
dó 1 żi-ej i od 17 —  ](). ' .

SANITARNA.
Przym usow e strzyżenie j kąpanie z a ­

wszą a innej dziatw y szkolnej. W obec  licznych 
w y p a d k ó w  zaw szaw icn ia  d z ia tw y  szkolnej  
szczególnie w szk o łach  p o w szech n y ch  ma p r o ­
wincji  wladtze a d m in is t rac y jn e  n o sz ą  sic 
' m yślą  w y d a n ia  iriitrzłjidzenia o p rzy m u s ie  
.strzyżenia i k ą p an ia  dzioci z aw szaw iony i  )i. 
Z arząd zen ie  to jest motyw-owamm g*rozą r o z ­
szerzenia  siię epk lem ji  ty iu su  p lam istego ,  któ- 
ry  tu j owdzie  sp o ra d y cz n e  d a je  się sl\vio!'-r

Z POCZTY.
—  I iczo iw ry  na  lodź p o d w o d n ą  „ O d p o ­

wiedź T rec iranusow i*’. W  d n iu  27 w rze-n ia  
r. b. na  zjeździć n a  czet ni ko w u rz ęd ó w  p o c z ­
towych p rezes  (Dyrekcji p. in /,. Żucliowicz, 
podkreślając  mebezipieczeństwo .ze s t rony  
Niemi er,  g rożące  m o rzu  po-lśkiemu, w  górą- 
c y rh  s łowacli  w ezw ał  w szys tk ich  po-dległycti 
m u  p ra c o w n ik ó w  p o cz to w y ch ,  a b y  t łum nie  
zapisy wi.li aiie n a  cz łonków  Komitt  In Kto. , 
N a ro d o w e j  i zb ieral i  l iczne sk ładk i  na łódź 
jiod wod.ną .O d p o w ie d ź  r , \ i  m i  ( 11 sn \ \i  “

Niedługo kaza li  n a  s ieb ie  czekać  prą  cos 
uiczj- jMicztow.i. Mlzniosłe liasło p. pisszwsa 
Oyirjikęji .znalazło na.|ycli,mia.ś?ł;owy oddźwięk  
w h -MTcach t p o p łynęły  ze  w szys tk ich  u 
r z ęd ó w  poeztowycłi .  j>odległych Dyrekcji  Wii- 
len - - 1 ej. sk ład k i  .na łódź p o d w o d n ą  „,()dpo-. 
wi>edź r rev i ran u so w  i < o ra z  zgłoszenia na 
cz łonków  K om ite tu  Kloty Narodowej.*

0  ofiarno? ci tych sk ro m n y c h  pri.i.eowiid- 
kow i? os tw ow ych  nroże  św iadczyć  tan fakt,  
że 2500 osó b  dotya liczas złożyło 9.100 zł., a 
jest nadz ie ja ,  że z n aczn e  k w o t ,  w p lv n ą  jesz-

. cze o ra z  żf z l iczby  2500 osóh  240d 'osńb  z a ­
pisało s ię  .na ez łonków  Komitetiti Kloty N a ro ­
dowej.  wypłacając n a ty c h m ia s t  sk ła d k ę  ezłon- 
kow.ską^za cały  ro k  zgór \  "

1 iczne  zapisywaiiie  się ma cz ło n k ó w  Kn- 
m itc iu  ,1'loty Narodowej,  jako też. o f ia rn e  n ad  
sy łan ie  sk ładek  ma łódź p o d w o d n ą  .Odpo­
wiedź 'I reviranusowTi“ -na jw ym ow nie j  św ia d ­
czy o tein że szerokie  rzesze  p r a ro w n ik ó w  
jmeztowyeli  Dyrekcji  W ile ń sk ie j  są e le m e n ­
tem naw .ik roś  ji:in . tw o w o -tw ó rc z y m  i poini-  
no s z a r i j ,  codzienne j  ,prae\ czasam i w n a ­

de r  c iężkich  wairunka-ch ])am-ię-t(iją zawsze 
o s w o je j  Ojczyźnie i mi apel,  sk ie ro w a n e  do 
nich , są zawsze gotowi p rzy jść  Ojczj gń ft  
'/ pom ocą .

ZE ZWIĄZKÓW I STÓWAKZ.
—  N ow y zarząd W  K. S. 1'ogoń. Z w y cza j­

ne  utnę  zg rom adzen ie  oztonków Wiojskowe- 
go Klubu .Sportowego P o g o ń -- d o k o n a ło  w- 
rlniu 15 l is topada a-, 1>. w y b o ró w  nowego 
ZarząAn Klubu „ nas tępu j ip :ym  sk ładzie :  
P rezes  pułk ,  R o ł tuc  I wiicejiri-zes —  m jr,  
Ossowski.  Ilwioepire.zos ■ m jr  Kozłowski,
( z łon ko w i e : k p t  N arkow icz  k)pt. Tmnoiiski,  
po r  Ostnpwski. Zaslępi-y: k p t .  Halicki ,  por. 
Kosac.ki p. iSofupski. Do (komisji reayjL-zyjncj 
weszli: Kipt Marchal,  kpi. (iórećki,  por.  Ka- 
l-iikiewticz jia zaistępców wybr:u io :  kjit. W«ijt 
kiewicza. k p t  Masze-wskiego, kpi. Rerenta.

Wyłączna spizedaż na wojewódziwa:
[W ileń sk ie , h o w o g ro d zk ie  i B ia io s to ck ie

„WETERYNARJA
Sp. z o. o.

Wilno, ul. BazyljaósKa 2 (róg Ostrobramskiej). ■
^  <2340-12191 g j
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W ileńskie T o » a rzy s łw o  liló zo ficzjn
S ta ran iem  W ileńsk iego  T o w a rz y s tw a  F i lo ­
zoficznego w p on iedz ia łek  d n ia  1 grudnia  
1920 r. o giKlz. H wiecz. w Semżnairjum fito- 
?ot‘i rznen i  U n iw ersy te tu  iP. S. Kimkelstein 
(W arszaw a) p rzed s taw i  d e m o n s tr a c je  fe n o ­
men,albych zdd lnośc i  .radium,kowyoli. ÓYstęp 
wtoimy d la  cz łonków  T o w a rz y s tw a  i w p r o w a ­
dzonych  gości.
i —  JuDileusz „Lutni" W ileńskiej- W  p o ­

niedziałek, 8-go grudn ia  r. b. pod  pro tek to ra  
tein Pana  W o jewody AYileńskiego NYladysia 
wa Raezk.ewicza odliędzie si' uroczyst.iść ot) 
ch o d u  jułnleuszowego 23 le tn ie j  działalności 
W ileńskiego T-w.i Muzycznego ,,L u tn ia -- na 
polu a r tys tycznem  i społecznem. I rocźystośe 
rozpocznie  się o godz. 10 ra n o  nabożeństw em  
w  kościele Św. Kranciszka Ipo-ilermirdyń 
sk in i1), gdzie cljtir „L u tn i-- w y k o n a  pienia rr 
ligjjne. O godz. 8 wieczór w sali tea tra lnej  
„L u tn ia -- (Ad. Mickmwicza ,8| odbędzie się 
u roczysty  wieczór jubileuszowy poprzedzony  
słowem  w stępnem  Prezesa  T-wa ks. k am  .1. 
Kretowicza. Referat o dzia ła tnośr i  t .i itn i-- 
wileńskie j wygłosi prof, .1. WTierzyński. Po 
przemów-ieniarli nastąjii  dział koiie tr towy na 
k tó ry  złożą się p rod u k c je  cjhóru „Lutni  pod 
dy rek c ją  .1. Leśniewskiego. Pani Zoiji l lort  
k iew icz-W yleżynsk ie j  (śpiew, j  W ileńsk iego  
Zespołu Kam era lnego im. St. MoniuszKi. Na 
zakończenie  w yk o n an e  b ędą  Sonety K ry m ­
skie" St. Moniuszki Y udziafem elioru, o rk ies t ­
ry i solisty Kugeiijusza Olszewskiego.

—  Do w szystkieli organizaeyj i stow arzy­
szeń nbsłynenekieh i an tyalkoholow ych  z w ra ­
ca s-ię Komitet W y k o n aw c z y  IX Kongresu  
Przeciwalkoholowt^go, k tó ry  odbędzie  się w 
W.itnic w (lil ia™  7 i 8 g r u d n ia  r.  b. z p rośbą  
o. p rzy jęcie  udz ia łu  w o tw arc iu  Kongresai 
i jego p ra ca ch

Wsze.llkicli l informacyj dotyczącycli  K o n ­
gresu udzie la  l j iu rc  K obgresu  (I n i w e r s y t c - - 
cka II -  p a r te r  wa jśi-ie on  P la c u  Napoleo-na) 
od god<z. 18 do 19.80 te lo fon  M S .

ZEBRANIA I ODCZYTY.
W ykładj a iitiop ozofiez iie . Dz-ifi diiia  

80 b. m. w sali Slow. Łiochników lut. W ileń ­
ska 551 o godz. b-ej ]i. A leksander Pozzo, 
w spó łp racow nik  (loetheamiin (Dornacti, 
Szw ajcar  jat będzie miał w yk ład  na temat 
„Dostojeństw o człowieka--. Redzie to 8-ci 
z kole jnych  w? kładów . Pierwszy z nich p. t. 
„D ram at  św iadom ości  współczesne,)" miał 
miejsce we wtorek  uh. d rugi  p. t. „O n ie ­
śmierte lności duszy i życiu p ośm ier tnem " we i 
czw artek  ul). W y k ła d y  odbędą  się w języku 
rosyjskim . -Wobec niedużej  Sali. a rosnącego 
zain teresowania ,  organizatorzy proszą o zao ­
pa try w an ie  się w k a try  wstępu nieco wcześ­
niej  przed w ykładem . W stęp  20 gr„ 50 gr. 
i 1 złoty.

3Y n a s tę p n y m  U.godniu p. Pozzo wygłosi 
odczyt o W łodz im ierzu  Sołow jewie, od śmierci 
k tó rego  u p ływ a  lał 80 O odczycie  tym  szcze­
góły będą podane  w prasie.

—  M alne zebranie brukarzy. Dnia 00-,go 
l is topada  t. j w niedzielę o d b ęd z ie  się wal-  
.ne. zeb ran ie  b ru k a rz y  —  p o rz ąd e k  dz ien n y  
nas tęp u jąc :  .

l t  tS,prawy o-ngatniizacyjuc. 2) W y b ó r  ,za ­
rz ąd u .  81 W o ln e  wnioski .

—  W alne zebranie W ileńskiego Ranku 
Ludowego „Drobny Kredyt" odbędzie się 
w dniu  2 g ru d n ia  b  r. o  godz. 6-ej w ieczorem  
w lo k a lu  p rzy  ul. O rzeszkow ej  \ r  11. P o n ie ­
waż  w  tym  d n iu  rozs t rzygn ie  się  sp ra w a  
r o z w iąz an ia  wzgl. l ikw idac ji  teg-oż B anku  
przeto  kon iecanem  i obowią'zkow*eni jest stn- 
wien.nictwo w-syy siki cli ez łońków.

Pons/.ecliny wykład uniw ersyteck i p . t .: 
„Janj, -Kochanowski,-- wygłosi p r o f  dr .  Kio-_ 
-z-hnierz Kolbufizeweski w n iedzielę  80. l is to ­
p a d a  o  go-iłz. 10-ej w  Auli K olum now ej.

W stęp  ÓO gr., dla m łodzieży  20 gr.

SPRAWY BIAŁORUSKIE.
Mu- 
T o ­

w arzys tw a  N aukow ago  w W iln ie  p ro w a d z i  
stę  obebnje  p raca  w k-ieruńku n p o rz ąd k o w a -  
Ltia Jak  tocznych i cen n w  ii oik izów  by  w len 
■sposób um ożl iw ić  sśzersżym warslwo-m p u b l i ­
czności zwiedzanie tego Muzeum. Y\ dniu 
dz is ie jszym  Mśizeum m a j ą  z w ied / ić  s ł u c h a ­
n ie  'Wyższej Szikol>' In s ty tu tu  N au k o w o -B a ­
dawczego K u ro p y  'W schodniej  w W ilnie.  --

—  K orespondencyjne Kursy Spółdzielcze. 
Białoruski Związek Akadem icki w W iln ie  
w  jesien i tego roku zainie jonow ał zorgan izo­
w anie 'współdziel -Zych K irsiiw' Korespon- 

dutiiićyjnyeh, ju’,7.-e.zuaezonyeh dla szersze cli 
warstw  białoruskiej inteligencji prow incjo­
nalnej. Zaliinicjonowana przez Zw iązek spra­
wa znalazła wielki posłuch na prow inejk . 
dow odem  czego, były liczne zgłoszenia na 
pow yższe kursy Ohocirie. Zwiiązęk p ostano­
w ił UTuelionkić Kursy-. 7. dn.rem i-g o  grudnia  
r b pow ierzając oficjalnie tfh  k ierow nictw o  
białoruskiem u „C eulrosojuszow i--. W oliec tego 
Kursy m ają Posiić tyfuł „KpiHdizJeleze Kursy 
Korespondetncyjne 'Hćałoruski ego Związku  
AkadeniK,ki,ąg ' 0  pod .kiorimymirlwem łńafo- 
r u ski ego _. (le n t r os o ju zu ‘'.

rt.

SPRAWY RZEMIEŚLNICZE.
—  K alendarzyk zebrań cechow ych . W  n ie ­

dzielę, d n ia  80 b. 1 1 1 . o  godz. 6.30 w  kościele  
Św K azim ierza  od b ęd z ie  się  w yśw ięcen ie  
nowoufu-ndow anego s z tan d a r  a Cechu Kuch 
miisttrizów w W iln ie .  ‘P o  w y św ięcen iu  w lo ­
k a lu  Cechu p rz y  ul.  B ak sz ta  N r .  1 o d b ęd z ie  
się  w b i jan ie  p a m ią tk o w y ch  gwoździ do s z ta n ­
da ru .

—  Z 'Muzeum im. J. łaiekiewneza. \Y
l a m i n  im . J .  h u c k i w i e i a  B ia ło r u s k ie g o

—  ÓYalne zebran ie  Z.wiązka Cechów w 
! W iln ie,  od b ęd z ie  się  w ponied-zialek,  dania

1 g ru d n ia  b ,r o  godz. 20-ej w lo k a lu  włas 
1 uyn i  p rzy  ul.  Batkszita 1. ■ — *• -  ■

—  Wra-tne zeh ran ie  K.eeliu Zdunów i l i a n .
E  a r z y  w W iln ie  odbędzie  się we w torek, dnia 
’ 2 g ru d n ia  o  godz 18-ej w lo k a lu  pnzy ul.

B aksz ta  1.
- '  " —  W aln e  z eb ran ie  'Cechu M urarzy ,  M ala ­

rzy, .Sztukatorów, K a m ie n ia rz y  i 1 Cieśli w 
Wiilinie_ o dbędzie  się  w piąteik d n ia  5 g ru d n ia  
1) r. o godz. 19-ej w loka lu  p rz y  ul. Bakszta 

i t. Na p o r z ą d k u  d z k -11 nym  m iedzy  in n em i  
s p r a w .1 u tw o rz e n ia  o d ręb n eg o  Cechu Malarzy.

. —  W alne K w a r ta ln e  zebranie Cechu fo ­
to g ra fó w  W  ubiegły poniedz ia łek  o dby ło  siię 

, W alne  K w arta lne  Zebranie  Cechu Fotogra  
fów w Wilnie przy  udziale 14 osób. P rzew o d ­
niczył s tarszy p. Jan  Kurusza \Yorobjew. ase- 

‘ sorowali  ]>odstarsi pp. I.eonrffd Siemasz'ko i 
1 Puzynsk i ,  p ro to k ó ł  p ro w ad z i ł  p. \ S o k o lo w ,  

ski. - '
-śtarszi p. J. K u ru s /a -W o ro b je w  zrefero 

wał si i raw ozdanie  z działalności Z arządu  Ce­
chu  za ubiegły okres, oraz  złożył rezygnację  
z za jm ow anego  urzędu. Zebrani b io rąc  pod 
uwagę w ażne  m otyw y  us tąp ien ia  p. Kuruszy- 
W oro b jew a  — rezygnację  te przyjęli.

' Skarbn ik  p L eonard  Siemaszko odczyta) 
szćHcgółowc sprawozdanie  .kaso w e  za czas 
od 11.80 do 1X1.30 r ,  oraz poda ł  do  w ia ­
dom ości  obecnych w ykaz  zaległych opłat 
członkow skich  na  rzecz. Cechu. * "

Md dłuższej dyskusji  W alne  Zebranie  przę 
jęło sp raw ozdan ie  sk a rb n ik a  z zastrzeżeniem^ 
bv Kom isja  K ontro lu jąca  zbadała  r a c h u n k o ­
wość Cecliu za ubiegły okres. Jednocześnie  

, ,  na  w niosek p. J a n a  B u łh ak a  postanow iono  by 
J sk a r łm ik  zaiaikasował syśzelkie na leżności  

p rzy p ad a jącc  z ty tu łu  zaległych sk ładek  w 
term inie  do 1.1II 1931 r„ oraz  by  na  p rz y ­
szłość sk ładk i  byty inkasow ane  regularn ie  co 
kwartał .

Do Komisji  K on tro lu jące j  p o w ołano  pp. 
Ilałzukiewicza, Zaniewskiego i Bułcewicza.

W obec  ustąpienia  Starszego i ska rb i  ika 
i-Cechu przewodniczący  zgodnie  z porządkiem  
, dz iennym  zebrania ,  'Narządził w ybory ,  w w y ­

n iku  k tórych  na starszego w y b ra n o  p. S ta ­
n is ław a lhnatow icza ,  a' na  sk a rb n ik a  wskutek  
ogólnej p rośby  zebranych  ponow nie  p. L. Sie­
maszko.

Zgodnie /. us jaw ą  przemysłów ą pow ołano  
W ydział  dla sp raw  czeladniczych i uczniów 

■ skicli, do k tó rego  weszli pp. Siemaszko, Za 
niewski i Michelewicz.
-  Celem za ła tw ian ia  zatargów miedz, człon­
kam i Cechu a ich pracowniKam i i te rm inalu  
ram i uznano  za konieczne w ybrać  Sąd P o ­
lubowny,  w skład  k tórego weszli pp Siemasz- 
kó, lłi iia towicz i Miedziouis.

O m aw iano  sp raw ę  Spółdzielni C echów F o ­
tog rafów  w W ilnie  i w celu op raco w an ia  d a l ­
szych pro jek tów  jiraey w ydelegow ano  z ra-

• mienia Cechu do powyższej  Spółdzielni pp. 
lh n a to w icza  1 Miclielewieza.

Po om ów ieniu  całego szeregu sp raw  n a tu r ę
• gospodarcze j  przewodniczący  zam k n ą ł  zebra- 
ziiie o godz. 24-ej

SPRAWY ROBOTNICZE.
— Stan bezrobocia w W ilnie Osta tn io  

s tan  bezro b o c ia  n a  te ren ie  .1 11 W ilna  uległ 
nieiznacizinemu wzrostow i 'i p rz ed s ta w ia  &ię 
obecn ie  w c y f ra c h  an is tęp u jący ch : o gó lna  l i­
czba b ez ro b o tn y ch  2396. w tern m ężczyzn  
1786 i kobiet  660,

R O Ż N E .i ; .
. —  Chorobą zakaz.ne. W ty g o d n iu  u b ie ­

głą, m  na  te ren ie  m. W iln a  z an o to w an o  n a s t ę ­
p u jąc e  wvp:MIkr c h o ró b  z ak aźn y ch :  ospa w ie ­
t rzna  2; tąrfus btrzuSzHiY 2; p łon ica  23; błoari- 

! ca 10; o d r a  2; ró ża  4; ksziusiec  3 (zgoai II; 
g ru ź lica  10 ł(;z,goinów ó); jag l ica  10; i g ry p a  
4.

Ogółem cborow ałó 70 ósob  w te j  l ic z b ie - 
6 śaniea-tclnće.

—  Lec-zenie na koszt państwa dzieci 1'un- 
kcjonar juszy państw ow ych . M inisterstwo 
Spraw ! W ew nctrznycli w ydaby•'okólnik w

! k tó ry m  pn-daje do  w iadom ości  wszystkich 
’ funkc jona .r ju szy  p a ń s tw o w y c h ,  iż leczenie  

ic h  dz ieci  m oże  isie o d b y w a ć  n a  koszt p a ń ­
s tw a  w  zak ładz ie  u z d r o w is k o '  \-m „U stron ie -* 
n a  P o m o rz u .  t

—  M yiniar podatku dm diodowego utrzy­
m any został w norm ach zeszłorocznych. 
J a k  s ię  d o w ia d u je m y ,  ro zsy łan ie  n ak azó w

'p łaU iiczy rh  w r o k u  b ieżącym  dotyczących  
ipodatku docbodówogo nie w yw oła ło  v _ięk- 

1 szych niepoikojów 11 szerok ich  sfer  p ła tn i ­
ków Naogół poda tek  u t rzy m an o  w zeszto- 
rońżncj  wysokośc i  i n a k a z y  ptąt.njcze p raw ie  
że nie w y k a zu ją  zwyżki. Z tego p o w o d u  w ła ­
dze skarbow e  liczą się z zmniejszeniem  się 
UczLy o d w o ła ń  o d  zby t  w ysokiego  w ym iaru ,

—  Apteczki w a u to b u sach .  Polski , zer- 
womy krzyż, ra w iad o m i!  w ładze  a d m in i s t r a ­
cy jne ,  że do  b i  g ru d n ia  r .  li.’ t. j. v w y m a ­
g an y m  u s ta w o w o  t e rm in ie  ;s )k r? ie  będzie  
ca łkow ite  z a p o t rze b o w a n ie  "  ca lem  w*)jc- 
w ództw ie  w.ilenskiein na  ap teczk i  a u to b u s o ­
we, k tó re  C zerw ony  .Krzyż p rzygotow uje .

J a k  w-iadbmo, w szys tk ie  au to b u sy  muszą  
bvć zaopatrzoiiui do  .-t l  g ru d n ia  w« w sp o m ­
n ian e  apteczki .

—  Z w inięcie pom oeniezej kasy skarbowej. 
p z ' -n n a  p rz y  U rzędach  .Skarbowych urzy uL 
P iw n e j  'ir 3 p om ocn icza  Kasa S k a r b o w i  
zos ta ła  zw in ię ta .  Agend* tej k a sy  p rz e ję ła  
Kasa  S k a rb o w a  p rzy  ul.  W . P o h u la n c  NT. 10. 
Równocześmio zosta ły  przenieśion< do  Kasy 
Sk a rb o w e j  n a  V . P o h u la n k ę  r a c h u b y  w szy ­
s tk ich  4 u rz ęd ó w  sk a rb o w y c h  p o d a tk ó w  i 
o p ła t  sk a rb o w y c h  m. W iln a  o raz  u rz ę d u

Dla oczyszczen ia  krwi wjcie ra n o  przez  
k i lka  d n i  z rz ęd u  szklaulkę n a tu ra ln e j  w o d y  
goa'zkiej „Franciszka-Józefa". Żądać, w ap t.

s k a r b u "  egu p o d a tk i . , ,  5 
po  w . w,i 1 e liski i - troc.k lego.

spła t  s k a rb o w y c h  
Celem -z ak w a l i f i ­

k o w an iu  d-ekluracyj n a  w p ła ty  p oda tkow e,  
w in n i  zatem  .podatnicy zw racać  się b . z p o -  
śiedii.io do Kasy Sk a rb o w e j .  !,

G w iazdka  d la  żołn ierzy .  D la  zeuraniia  
fu n d u szu  w celu obd a rzen ia  G w iazdką  żoł- 
j iie rzy-wartownilków w ileńsk iego  gau-rńzoinu, 
którzy Słać b ę d ą  n a  c za ta c h  w noc  w igili jną.  
Po lsk i  Białą. Krz  , ż u r z ą d z a  w d.niu 12 gru  
dn ia  w ieczorem  w T ea trze  M ie jsk im  n a  P o ­
h u lan c e  p rzeds taw ien ie  o p e ro w e .  Na p r o g ­
r a m  z iożą  się  poszczególne  sceną ze „ S t ra sz ­
nego D w o r u --, „ H a lk i -- : ’ ,_Aidy-- w wWkona- 
raiu z<“społu uczenia- śpiewiaczki p an i  Kruiaai- 
ki. W  scen ie  z „Alidy-- ”, y k o n a n y  będze  balet .

TEATR I MUZYKA
-  T e a i r  M iejski n a  Pohulance Przedsła  

w ienie popoiudnniw ą  Dziś o  godz. 3 m . 30 pp .
ukaże  -sic niezwj-ktc c ie k aw a  sz luka  psycho  

. logiczna  Surguczcw a „Skr.zypce jes ienne
—  llroczystŁ akaoem ja. Dziiś o godz. 8 w. 

o d będzie  się u ro c zy s ta  a k a d e m ja  r. ok az j .  
se tne j  i i inznicy  p o w s ta n ia  l is topadow ego

W istęp za zaproszenia-ini.
—  T e a t r  .Miejski w „L u tn i" .  Dziś d w a  

p rzeds taw ien ia .  .Po p o łu d n iu  o  godz. 3.30 
ikaże .się sz a m p a ń sk a  k o m e d ja  S. B ie d rz y ń ­

skiego „N'ie r z u c a j  m n ie  M a d a m e "  w k a p i ­
t a ln e j  ob sad z ie  p rem jero w ej .  O godz. 8 wńecz. 
św ie tna  k o m ed ja  R o b e r ta  B racco  „Cierpka

' ow oc" ,  k tó ra  o d n io s ła  nu premjanze  wielk i  
sukces a-rlwstyczny. ;

—  Recital  fo r t ep jan o w y  M. O rłow a.  Swia 
towej s ław y  p ia n i s ta  M ikołaj  Orłów* w ys tąp i  
d n ia  29 g ru d n ia  w  sali  T e a t ru  W ie lk iego  
n a  P# h u  lance.

M progarm ia  u tw o ry  Chopiim  Liszta, 
tT o k o i ic  " a ,  Debussy  ego i in n y ch .  Kotncer. 
ten. u r z ą d z o n y  przez  W ileńsk ie  Towarzy 
•siwo F-iUiarm lojiic.ziH-, budz i  z rozum ia łe  z a ­
in te resow an ie .

I L I  J 0
N1LDZICLA a n ia  8U listogiada 1930 roku.

9.30: Nabożeństw o  z kośc ió łka  na  W oli  
w W arszaw ie ,  z okazji  Stulecia P o w s tan ia  Li 
s topadowego. 11.30: l  roczysta  zmiana w a r ly  
w Belwederze. 11.58: Czas. 12.00 In a u g u ra c ja  
Z jazdu  H is to ryków  Polskich.  12 15: Tr .  po ­
ra n k u  z l-Tlharm. J4.d0: „N ajnow sza  m etoda  
a m e ry k a ń s k a  prow adzen ia  sadu  aocliodowe- 
g o “ . 14.20: Muzyka. 14.30: Audycja  ro ln icza  
z m uzyką .  15.40: Audycja  dla dzieci. 16 40: 
„Nowe metodą- b a d an ia  m ó rz ” odczyt. 17.15 
W iadom ości  p rzy jem ne  i pożyteczne. 17.30 
M u z ą la .  17.40: Koncert  popularny .  19.03 
„Krfkułka w ileńska--. 19.25: „O A ntku  z Mo 
k o łow a  i cesarzew iozu  K oa is tan tym 1- fe ljeton- 
19.40: P ro g ra m  na  poniedziałek i rozmaitości.  
20.00: \ u d \ c j a  wesoła. 20.30. Koncert  p o p u ­
larny. 21 10 K w ad ran s  l iteracki.  21.25: D. c. 
konceiątu. 22 00. „P a m ią tk i  polskie  w P a ry ż u -1 
lelj . 22.15: Duet w okalny .  22.50: K om u n ik a ty  
1 m u zy k a  taneczna,

PO M K D ZIA ŁFK . dn ia  1 grudnia
11.58- Gzas. 12.0,' Koncert  popu larny ,  

13.10 K om unii  at iiwjteeNk)logiczny. 15.50. 
L ekc ja  francuskiego. 16 10 P ro g ra m  dzienny. 
16.15: Audycja  d la  dzieci. 16.45 Koncert  d la  
młodzieżą-. 17.15. „Publiczność  r z y m s k ic h ‘tea ­
t ró w -- —  odczyt.  17.45; Koncert .  18.45: Kom. 
n^teorologiczną-. 18.45: K o m u n ik a t  sportowy.  
19.00: P ro g ram  n a  w torek i rozmaitości.  19.10: 
K om unikat  rolniczą 19.25: Muzyka 19.35: 
P ra so w y  dzienn ik  rad jow y.  20.00 Nowości te ­
a tra lne .  20.15; Pogadailk:- muzyczna 20.30; 
Koncert  m ilądząnarodowy. 22.00: „ T a jem n ica  
dalekiego W sc h o d u ” — feljeton. 22.1.5: K o n ­
cert solistów. 22.50: Kom unikaty  i muzą-ka 
taneczna. ' ^

m  WILEŃSKIM BRUKU
AYykyiAt sprawców kradzieży

5Y związku z d o k o n a n ą  kradzieżą  n a  sumę 
269 zł. bielizny dam sk ie j ,  na  szkodę Pie tru- 
sewicza W incentego Po tok  Nr. 14, usta lono ,  
że -k radz ież .  dok o n a ł  Borejko Antoni. I-ilarec- 
ka  37 przyczem .-.kradzione rzeczą- ukrą-1 u  
Monkiewiczów ej Michaliną,. Ciesielska 14. 

Bieliznę zw rócono  właścicielowi. Również 11 
stalono. że tenże B ore jko  u k ra d ł  ga rderobę  
d am sk ą  u Nowickiej J a n in )  Relinont 50. n a  
sum ę '200 zł. Garderobę  odnaleziono i zw ró ­
cono  Nowickiej .  T enże  sam  B ore jko  d o k o n a ł  
k radzież '  u Skoruków ną  Anny, P o n a r s k a  2, 
bielizną dam sk ie , ,  k tó rą  rów nież  odnaleziono 
i zwrćicono. właścicielce. 1

Pozatom w  związku z d o k o n a n ą  kradzieżą  
ga rderoby  m ęskie j  wartości  710 zł. na  szkodę 
P io trow sk je j  Zofji. P o p ła w sk a  3 usta lono, że 
kradzież; lokonali  D on d e r  Antoni K u łak o w ­
ski Stefan , Zaręcz Antoni i Leśniewski R o m u ­
ald —  wszyscy Zawodowi złodzieje,  k tó rzy  
sk ra d z io n ą  ga rderobę  u k rą l i  u  11 ohi-lu Adolfa, 
Z aw alna  27 i Jurw-es Marj i Ciesielska 14, 
u  k tó ry ch  w czasie rewizji rzeczy te o d n a le ­
ziono i zw rócono  właścicielowi.* W szystk ich  
w in n ąch  zatrzymano,-

kradz ieże  '
Kotlcr M orduch, Szpita lna  6. zameldow a ł

0 kradzieży  z jego m ieszkan ia  fu te r  m ęskiego
1 dam skiego  wartości  2000 złotych.
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i  su miejskie
MLA MIEJSKA 

• l i r o b ru m s k a  5.

O d  dn. 27 l is to p ad a  do 1 
g rudn ia  1930 r. w łączn ie  
b ę d ą  w y św ie t lan e  filmy:

W  dn. 29 i 30 l is topad

k o n c e r t

Jego najlepszy druh
czynna  od godz, 3 m. 30. -
e t lan e  ty lko  d w a  p ie rw sze

St. Ndinyslowskiegu,

KinoBztuka w 12 akt.  W  ro lach  gl.:
H A R R Y  P E E L  i V era  Schm iterlfiw

K asa  czynna  od godz. 3 m. 30. — P o c z ą te k  sean só w  o godz. 4-ej.
b . b ę d ą  w y św ie t lan e  ty lko  d w a  p ie rw sze  seansy  od godz. 4-ej do godz. 8-ej wiecz.  

ork ies try  Of N o r i i  \7c1 a o J 0 kifllTA S p rzedaż  b i le tó w  na k o n c er ty  — w kasach  
włość .  i t t t u l j S l U  n S Ł i C g U i  K ina  Mie jskiego od  dn ia  27 l is to p a d a  r. b.

D Ź W I Ę K O W Y
K I N O - T E A T R H E L I O S D Ź W I Ę K O W Y

K I N O - T E A T R HOLLYWOOD
D z i ś !  Monumentalny dźwiękowiec polski! Polska m ow a' Polski śpiew!

NA S Y B IR )
W-g sce n a r ju s z a  W. Sieroszewskiego. — Wielki d r a m a t  mdłości i poświęcenia .  — Reżyser ja  Henryka Szato 
W ro lac h  głównych:  Jadwiga SMOSARSKA, Adam Brodzisz, Bogusław Samborski, hreniuel, bod;s ,nr" 
J. SMOSARSKA śpiewa pieśń  „P ło m ie n n e  Serca" .  — CH l RY wykonają :  „W arszaw iankę " ,  „O gwiazdeczko" ,  
„Kolend ę" ,  „Skruszcie  kajdany" ,  „Pieśni Syberyjskie  i cygańskie"  ora z  . P o c h ó d " .  — Rzecz  dziejn się w War- 
szawie,  n a  Kujawach  i Syberji,  — P o k a z  t ego  p rz ebo ju  zaszczyci ł  s w o ^  o b e c n o ś c i ą  P rezyde r j .  R zeczypospo­
litej, Członkowie  R ząd u  i Dyplomacja .  — Dla młodzieży dozwolone .  — Wszystkie h o n o r o w e  bi le ty  n .eważne.  
C e n y  zniżone tylko n a  p ierwszy seans .  S ean sy  o godz 4, 6, 8 i 10.15’ W s o b o tę  i n iedzie lę pocz .  o g. 2-ej.

Kino Kolejowe

OGNISKO
(•bak dworem ko le jo w .)

S - S  M h R S Z  W E S E L N Y
Miłosya p ieśń  nad p ieśn iam i w rozśp iew ane j  a tm osferze  p rzed w o jen .  W iedn ia .  14-akt, d ram a t  m iłosny  z życia 
o ficera  - a ry s to k ra ty  i d z iew częc ia  z ludu. W roi. gł  : u rocza  Ffly  Wrdy> Erich  VOfl StrOhfiim i 2 3 e‘SU PfttO- 
Pocz. o g. 5, w niedz.  i św. o g.. 4 pp.  Nast.  progr.:  N iew oln ica kS. B o ry sa  z Billie D o v e  i Ben L y onem  w roi. gł.

|  KINO - T E A T R

MIMOZA
u! W ielka Nr 25

a froncie nic nowego
Przebó j  sezonu! Po  raz p ierw szy  w Wilnie! W  roi. gł.: LOIS M oran i GeOfge 0'tJnGn. 

ów o godzinie  4-ej; w soboty ,  n iedziele  i św ię ta  o godzin ie  2-ej po południu .

Dzi$ i dni nast.  B ^ B  
1. 1

P o tężn y  d ram a t  wojenny!
Po czą tek  seans

KINO T E A T R

„PAN
WIELKA 42.

Poiskie Kino

WANDA
oL W ielka 30, tel.14-81

Po raz 
p ierw szy  

w Wilnie!

: D Z I Ś  U R O C Z Y S T E  O T W A R C I E !

Czerwona szabla
E m ocjonu jący  dram. w 12 wielk. 
akt.  na tle rozwydrz.  żo łd a c tw a  
rosy jsk iego  za czasów  p a n o w a ­

nia o s ta tn iego  cara.
T o  arcydz ie ło  o ailnem nap ięc iu  dram atycznem ! T o  firn daw no  oczek iw any!  W rolach g łówn : HdNOn NlXOH, 
Carm el M y e r s ,  Allan  R o sco e  i W illia m  C o llle r. N ie p o sp o l i ta  treść! K o n cer to w a  gra! I lustracja  m uzyczna  
p o d  b a tu tą  prof.  Z am sz te jg m a n a  z o d z ia łem  prof. Jad low kiera .  P o c z ą tek  o g. 3-ej,  w so b o ty  i niedz. o g. 1-ej.

Człowiek który kręci
W s p a n ia ła  a rcy z ab a w n a  kom. w 8 a k tach .  ty roli g łów nej  B U S T ER  KEA TO N , k tóry  k o c h a  jak Jbhr. G ilbert, 

wzrusza  jak  D lig laS FairbanKS, lecz p o b u d z a  do śm iechu ,  jak  tw lko  B U S T ER  KEATON

D z iś  I Na; n ow jzy  film 1931 r. p ie rw ,  
szy raz w W ilniel  tyfybunie  a r ty s ty ­
czne a rcydz ie ło  ns jpopula rn ie j  izego
komika B u ste ra  K eato n a  p. t.

KINO-TlśATR

„L U X “
Mickiewicza 1!, t.l5-<52

Motto: N a śliskim wielkomiejskim asfalcie  ta k  łatwo się p o tk an e , .  J a  się boję, tak  s t r a s z n ie  s ię  boęj.,. ulicy. 
D z i £ ! N ajnow sze rew elacy j-  T " *  Q  1  Potężny d ra m a t  z życia  wspól­

ne arcydzieło w spó łp racy  p. t. | |  I  I  - czesnego wielkiego m iasta .
Joe M a y a  i E ry k a  P o m m era  M. M m b .  M. w  ro lacn gl na jp iękn ie jsza

gw lu zd a -k u sząca  B E T T Y  AMANN, G U STA W  FR Ć H LICH  oraz  A L B E R T  STEIN R U C K .
Początek  o godzinie 4-ej, w dnie św iąteczne o godzinie 1-ej. — — — — — — — — Ceny od 40 gr.

KINO -TEATR

STYLOWY
ulica W ie lka  36.

Miłość  w ka jdanachD z i Ś !  N a jnow szy  film 
o b y c za jo w y  p ierw szy  raz 

w Wilnie! p. t.

Po tę żn y  d ra m a t  w 12 akt., o snu ty  na tle słynnej szt. „ P rze stę p cy ”. 'W roli gł A n ita  D o rris  i W alte r-S le zak .
N<d program: Tajemnica DiałeJ Ciszy obraz do bieguna Północnego

Na ll-ch Targach Północnych
nagrodzone zostały najwyższą nagrodą

G R A N D  P R I X
ŚNIEGOWCE i KALOSZE

l

Ja k o ść  zagran iczn a! C e n y  t a n i e !
Wielki wybór gatunków luksusowych.
C ałkow ita  gw aran c ja  co do jak o śc i  i zamkuię^-ia 

2331 Ż Ą D A J C I E  W S Z Ę D Z I E !

P rze d sta w ic ie ls tw o  i sk ła d  fa b ry czn y
Dom D  r i a  T D f t f  T  V  W iln o  N’em tecka 26. 

H and lo w y D ” t l O  I  U  L  L  T  T e l. 625.

W JUREWICZ
były m ą js ie r  f i rm y

„PAW EŁ BU R E'1
poleca na ilcp sze  zegark i ,  sztućce,

®  obrączki ś lubne  i in ne  rzeczy. 
G w aran tow ana  n a p ra w a  zegarków  
i b iżuterj i  po cenie przystępnej. 
O szaco w an ie  k a m ie n i b ezp ła tn e .

WILNO,5[ul. Adama Mickiewicza 4 .

N A J L E P S Z Y

WĘGIEL g ó rn o ślą sk i  
ko ncern u  

„PROGRES-*
oraz  koks wagonowo i od jedne j tonny 
w szczelnie zam knię tych  i zap lom bow a­

ny ch  wozach — d o s t a r c z a

P rzeds ięb iorstw o  H andlow u -  P r z e m j s ło w e

M. DEULL egzystu je  
od r. 1890

Biuro: Wilno, Ja g ie l lo ń sk a  3—6, te). 8-11 
Składy węglowe: Słowackiego 27, tel.14-48

2350

Tylko 2 oryginalną etykietą i KorKiem
2170 j e s
p ra w d z iw e  wszechświatowej sławyf\mmą

Z D R Ó J
ŻYWIECKI,
1ARC0WE,

PCRTER

„ A L E "

D  A R C y K S i ą Ź ą C E G Ó  B R O W A R U

w Z Y W C I U  
m H A BYCIA  w s z c d t ie

W1LM<Ą_JL*ATECZN/J J 0 L m f #  6S

1890 r- 1 WYRÓB I SPRZEDAŻ KOŁDER I 1930 r-

C H f i N U T I N
WILNO, NIEMIECKA 23.

Z okazji  40 lat is tn ien ia  firmy od dn- 30 L is to p a d a  do  dn. 5 G rudn ia  w łączn ie

J U B I L E U S Z O W A

W Y P R Z E D A Ż  K O Ł D E R
P O  C E N A C H  B A R D Z O  N I S K I C H  ..................  t  ~  Z  U S T Ę P S T W E M  2 0 % .

D r 7 f u / n  suche* pRZEwo-I I  C .  C . W  U  ŻONE K O L E J Ą  i

W Ę G I E L G Ó R N O Ś L Ą S K I
po cenach  konkurenc.

p o le c a  sk ład  drzewa

„PŁOMIEŃ" plwna-s:
Sprzedaż  rów nież  na RA TY. 2347 

► < 
P  . . . . .  i ł ł i  i .  . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .  . . . . . . gai

S T Y L O W E  
i nowoczesne

w  W.ELKIM 
WYBORZE

POLECAJĄ
W iln o , u l. N iem iecka  3, te l. 362.

N a d e s z ł o  d u ż o  n o w o ś c i !

M E B L E
BmOLKfM

2357

I B Q  H B d H i H I i B E l B f l B B E B B B B B f l f l B B f l B B B B B B B B B B B B I
S K L E P  SUKNA, JEOW ł BI i M ANUFAKTURY ]

CALEL HO? K U ?  |
WIELKA WYPRZEDAŻ RESZTEK !
i WYSORTUWANYCH TOWARÓW: JEDWABIE, WEŁNA, również MATERiAŁY J

NA UBRANIA MFSKIE i PŁASZCZE Z WIELKIM RABA i EM. 2173 J
UWACi A!  Co drugi dzień przybywają wielkie transporty różnych resztek. |

I B B B B B B f l B B B f l B M i l t f i i i  B B B B B B B B B B B B  B B f l f l B  9 H B B B I

*
*>

o
0
P
O
0
0
0
0
0

Skład sukna, manufaktury t jedwabiu

J. K O B R Y Ń S K I
Wilno, ul. Niemiecka 31. 2355

Przedświąteczne Wyprzedaż
RESZTEK i wysortowanych TOWARÓW

0
0
0
W
0
0
«

0
0

Ceny dostępnie niskie. — — Ceny dostępnie nisKie.

Pokój
z w y g o d a m i  i c a ło — 

dzienneort u t r z y m a ­
n ie m  d o  w y n a ję c ia -  
O g lą d a ć  o d  3 —4 p p .  
Gimnazjalna 10 m. 5„.

2332

M I E S Z K A N I E
3 p o k o jo w e  z wygodami, .,  
w an n ą  na m ie jscu  o d n o ­

w ione  do w ynajęc ia .
Ul. K ra k o w sk a  Nr. 51~
Informuje dozorca .  2334-

UDZIELAM
korepetycyj

S p ec ja ln o ść  m a te m a ty k a .  
Z g ło sze n ia  do a d m in is t r -  

dla  W . K.

L I C Y T A C J A

Wileński Lombard „Kresowja
W iln o . H etm ańska 1, (róg W ileńsk iej  53) te lefo n  722

p o d a je  do ogólnej  w iadom ośc i ,  że 9 i 10 g rudn ia  r. b. o gedr-  4-ej p p  o d ­
b ę d z ie  się w lokalu  lo m b a .d u  licytacja. n le w y K u p io n y ch  i n iep ro lon g o -  

w an y ch  za sta w ó w  od  Nr 1 do Nr. 85380.
L W A G A  ! V / dniu l icy tac ji  p ro lo n g a t  N-ów l icy tacy jnych  lo m b ard  h . e

b ę d z ie  p rzy jm o w ać . 2554

HERBATA
SPECJALNIE DLA ZNAWCuW SMAKOSZÓW 

znana fatoryna czekolady i kakao

POLECA SZANOWNEJ PUBLICZNOŚCI SWĄ
HERBATĘ „RUSSIA"

uaznaoza jąoa  się delikatnyr smakrem i pteyfOmnym 
aromatem, przyczem jes t  ba. Izo oszrzędna u użyciu,

gdyż doskonale n a c i ą g a .
2345

■■ n ‘

WSTĄP, A PRZEKONASZ SIĘ, 2341 2
że n a jtań sze  i n a j lepsze  tow ary  ga lan tery jne  p o s ia d a  sklep

J Ą  k j  I I  C  7  r  l / H  ULICA  ŚW  JA N sK A  6
M W  U  / .  r  l \  (były sk lep  Frliczkr).

W i e l k i  w y b ó r  c i e p ł e j  b i e l i z n y  o r a z  p o n c T O c h ,  s k a r p e r e k .  r ę k a w i c z e k ,  -  c i  i t p .

► W ła sn a  w ytw ó rn ia  b ie lizny d a m sk ie j i m ę sk ie j.

I
9
•
I

I

I

I

I I  I I I  M A  |  T y lk o  z k w a d ra to w ą  m arką  fabryczną z d a tą  1924 r. 
W  Ww Ftś W  m w e d łu g  poniższego  wzoru

prawtUciwe ry sk ie  k a lo s z e  i Śn ieg o w ce
„DUADRAT" („KWRDR/TT")

O statn ia  n ow o ść sezo nu  1930-31 r. Żąd ajc ie  w szę d z ie .
Przedstawiciel E . T U W I M ,  W a r s z a w a .

Meble koszykowe
W. P o h u l a n k a  5

W. SŁ0NICZ
TANIO! 2345 NA RATY!

Nagrodzono złotym medalem  
na łl-ch Targach Północnych.

TAŃCE KARNAWAŁOWE T an g o ,  F o x  - trot.  
Slow - fox i W ale 

A ngie lsk i  w y u czam  w 12 lekcyj P» Borowski ulica 
T ro c k a  Nr. 2. Kurs ro zp o czy n am  we w to rek  2 g ru d ­
nia o g. 8 w. O p ła ta  za kurs 10 zł. (T ow arzystw o  
w yłączn ie  chrześc ijańsk ie) .  Z a p i sy  przyjmuję. 2336

U w A tN E  dla p. p. GOSPODARZY!]i
W 0 J Ł  AK ' . P A K U Ł Y  j

SZNURY, SZPAGAT ) KANATY „
• do nabycia  w sklepie * ł

1 N. WASSBR0D ^  H
— ) CLNY U M I A R K O W A N E . ! — \ \

bezpłatnie
lokujem y w sze lk ie  k a ­
p i ta ły  na so lidn ie  h ip o ­
teki miejski  lub z iem ­
skie. 2342
Dom H-K „ Z a c h ę ta * 1 
M ick iew icza  1, te l .9-05

C h c e sz ”” :^
Musisz ukończyć  kursy fa­
chowe,  korespondency jne-  
o raz  ekonom ji  im. pr. Se- 
kułowicza,  W arszaw a ,  Żó- 
rawia 42. Kursy w yuczają  
l is tow nie ;  buchal te r j i ,  r a ­
ch unkow ośc i  kup ieck iej ,  
k o re sp o n d en c j i  h a n d lo ­
wej,  s tenografji,  nauki 
handlu ,  p raw a,  kałigrafji , 
p isan ia  na m aszynach ,  
to w aroznaw stw a ,  ang ie l ­
skiego, francuskiego, n ie ­
m ieck iego ,  p isow ni g ra ­
m atyki  polskiej  oraz e k o ­
nomji.  Po  u k o ńczen ia  
św iadec tw a .  Ż ąd a jc ie  p r o ­
sp ek tó w .  1174

P o ł m h i ^ t ę
lu ro z p o w sz ec h n ien ia  a r ­
tyku łów  pierw sze j  p o t rze ­
by. — Z d o ln i  a jenci  mają 
z ap ew n io n y  duży zarobek .  
Z g ła szać  się: Wilno, ul.

Bazyljańska 2 (w e tery-  
nar ja ) .  2335

U W A G A I !
Pi. lDżynierowie-pizeitsî ti. hodowlaniIStoiarzsl
O iw a riy  z o s ia r  P o isk l S k ła d  sp rze d a ży

dykt '°:rszi°£tr ;  formerń*
P O  C E N A C H  F A B R Y C Z N Y C H .

Wi^no Niemiecka 31, w podwórzu

1 K .  f t h D R Z E J E W S K l

Kto chce kupić
s o l t u n y  t o w a r  po n a j n i ż s z e j  ceni e ,  n ie ch  zoDaczy

'* Głowińskiego. j e d w a b i e ,  p o p e n n y ,
f l a n e l e t y  t n i p o n j ) ,  iowa>y Pie l i źn iane  —

2ii5-o WileńSKa 27„
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BIAŁY TYPZIEŃ!
WE! KA WYPRZEDAŻ

T O W A R Ó W  B I A Ł Y C H  i R E S Z T E K

Sz. Jarktelewicz i
W ILNO, RUDNICKA 13.

C E NY  Z N A C Z N I E  ZNI ŻONE .
2 P R O S IM Y  SIĘ P R Z E K O N A Ć  t

(
I
I

I
f
I
I
I
fi

Pie rw szo-  w a n n n  ł ] .i :/n iL  d a m s . i e  , m ę s k i r  j 
r i ę d n .  "  dU U  J  J I d ń l l l B  przy  ul. N iem ieck ie j  I 

Nr. 6, dia  k o b ie t  czynne  codzienn ie ,  d la  m ężczyzn :  5 
czw artek ,  p ią te k ,  so b o ta  j n iedz ie la .  C e n y  u m ia r  I 

kow an e  d la  p. p. u rzęd n ik o w -c ze k  u s tę p s tw a .  ‘

=  IIMPIIIIIIII!

1 O G Ł O S Z E N I A
i  do  „ K U R J F R A  W I L E Ń S K IE G O "
~  i do w szys tk ich  p .sm  um ieszczs| TANIO i punktualnie
^  Biuro 
" O g łos ze ń „POŚREDNIK.'1

W ileńska  22 tel.  12—46.

'inni:!

Oiwieszczeme.
Kom ornik  Sądu G ro d zk ieg o  w tyhlnie V -go  rewiru 

Jul jan  M ościcki,  z am ieszka ły  w W iln ie ,  pr; y uL W ileń­
skiej Nr 25, m. 10, zgodnie  z art. 1030 U. P  C. p o ­
d a je  do  w iadom ości  pub l icznej ,  że w dniu 3 grud 
nia 1930 roku, o godz. 10-ej rano, w W iln ie ,  przy  
ul. Sadow ej  Ni.  4, o d b ę d z ie  się  «przec 'sż z l icy tac ji  
n a leżąceg o  do Szlnmy G o ro d e ń sk ieg o  „ T r a n s p o r t  W i ­
le ń s k i” m ają tku  ruchom ego ,  s k ła a a ją c e g o  arę z sa ­
m o ch o d u  c iężarowego ,  o sz a co w a n e g o  na si mę zł.  
1000 na za sp o k o je n ie  p re ten s j i  " i rm y  , ,D un lop“ w  
W iin ie  i inn. w sum ie zł. 400 z % %  i kosz tam  .
2476 K om ornik  S ad o w y  J M ościcki,

Od roku 1843 istnieje

Wilenkin
ul. TATARSKA 20

Meble
jada lne ,  syp ia lne  i g a ­

binetowe, k r e ie n ty ,  
stoły, szafy, łóżka it.d. 
W ykw intne, Mocne, 
N I E D R O G O ,

ua dogodnych mml
I NA RATY.

N A D ESZ ŁY  NOWOŚCI.
H73

Dr. G I N S B L R G
choroby  skOrne. w e n e ­
ryczne  i moczopłciowe

W.leńska 3
od godz. 8— 1 i 4—8, 

tel. 667. 2346

Z gub. ks. wojsk, r 1899
wyd, p rzez  P. K. U. 

W ile jk a  na im. S tan is ław a  
Ja roszew icza ,  un iew ażnia  
się. 2 3 0 3 - 0

Doświadczony
wykwalifikowany

fidiiiiiiistiotor
posiada,  icy d ługole t ­
nią p rak ty k ę  p . e rw — 

szorzędne świade­
ctwa,  poszukute  p o ­
sady w majątku, z iem­
skim. Informacyj  Bliż­
szych udzie li p W ac ­
ław P a c -Pom a/nack i  
Kalwaryjskz.  56 m. 16 
w Wilnie,  w d i o d z e

listo wne] 2336

Â nszerKa

przyjmuje od u rano 
do 7 w. ul. Mickió 
vncz« 80 m. 4 W. Z dr 

Na 3093 79

Pianino V , r
W t ł l c o m i e r s k a  3 — 2 9 . .

& I tmmUm BG. C ły a ae  t i  g«4i. A—8  j f j .  N*csti»y w a b u  p n - ^ a a i .  *4 ^  j l  J - l  pp*Ł Ifee tto r .  4 J A  goe^oAritM^e pr»y;i»*l« »d fart*. 6 — 7 we wtetkt 1 piątki. gede-«Je el« i w *  *. Dy/ełrtw wgr&ot*
L m i  ptsftm *]* *4 fsą i. I M  C y u o a u  pngęw |ą nę e4 ji * I n o ,  Kent* w e ś m  P K. O. Nr MLTJC — sL i-ta leiwka 1, TetH-u 4-40.

. J* H B M B  « H tH U d M  A* 4 » n  im pmąylkfc pe«PKwą 4 u. ShgcmBie 7 -Ł ONU 0U K A K tA  r e w  wałta—tn m j ‘ekrtesi — 40 w irti.te  j, f] *tc.— 30 U, IV, V, VI — 35 fr„ m tekstem — 18 ft„ kfoełbj imkL - Inm ak
>A Bk WtBcm e d s h ib ą , tĘjtnum t* s6 w H H mw — 30 j r  n  wy™. O* tWTb deCsn *L »  ey tu m rt* cftroTW ł IdM lsrynn — £0% AmAlj. t t n ‘.. -ten nltisca— 4r*tr\, w ertourratryck I ttMątecsnyco— i}»% 4 . ”  ,  legrsMcr e—t0ń% k e t i j

- a a *  Ji***. Dłe r^i*jk‘ l |(  p rte f i illL . Za ans ci fcewrve?ry 30 ąr J ld i t  t j j tw n l  5 d *  smaa w 50-» l u t e r  AAmbitetfacje Ł*«‘rtej« „ t u  pr.»sra embaj? kemtbi Ar«Ve s j k u  1

Y V h d a ? r » i « t w e  „ K a r j e r  W i l e ń s k i ”  S - k a  z  a . s r  •ir D r u k .  „ Z n i c z  , W i l n o ,  u l  Ś - t o  J p ń s k a  1 ,  t e l e i o w  Z t t R e d u k t o r  « d p o i » i » d / i a k i v  A n t n w i  W i s z n i e w s k i



D O D A T E K  I L U S T R A C Y J N Y
„KURJERA WILEŃSKIEGO".

i— — — — — — ^ cmbmtt— r . .. . yi i —- .i k m m s — — — — i ^— — — b a s

Odstoniącie pomnika Marszałka Piłsudskiego Pierwsze powyborcze obrady klubu B.B.W.F.
w WieiKicn Piekararh na Górnym Śląsku. w Selmie

Z d j ę c i e  p r z e d s t a w i a  k u r y t a r z  p r o w a d z ą c y  d o  ce l i ,  w  k t o i e j  w i ę z i o n y  b v ł  M a r s z a ł e k  
P i ł s u d s k i  ( d r z w i  w p r o s t ) .  P o  p r a w e j  s t r o n i e  w e j ś c i e ^ d o  c e l i  O k r z e i .

P r z e m a w i a  p  w o j e w o d a  d r .  G r a ż v ń « k i
r

Piękny witraż.

W  sta rym  kościele  p o b a ro cco w y m  w Kościerzynie.

H iS to ryrzn e cele w X p a w ilo n ie  Cytadeli W arszawskiej.

W dniu wczorajszym  odbyły  się w gm achu  se jm ow ym  p  e r w .z e  p ow yborcze  
• b ra d y  klubu B.B.W.R. Na zdjęciu: pułk.  W alery  Sławek,  p rezes  k lubu,

pos.  Jędrze jew icz,  pos.  Panoszek ,  prof. M akowiecki .

W 100-letnią rocznicę Powstania Listooadowpoo.

Z  o k a z j i  d z i e s i ą t e j  r o c z n i c y  o d p a r c i a  n a j a z d u  
b o l s z e w i c k i e g o  w e  W ł o c ł a w k u  o d s ł o n i ę t o  p o m ­

n i k  M a r s z a ł k a  P i ł s u d s k i e g o .

D w o re k .p o d ^ G ro c h o w e m ,  w kiorym  mieści ł  się Liiuwny^WojeZ t  oi'
skich p o d czas  b i tw y pod  Ol szynką.

Pomnik Marszałka Piłsudskiego 
we Włorławku.



2 DODATEK ILUSTRACYJNY „KURJERA W ILEŃ SK IEG O '1

Pierwsze powyborize obrady 
klubu B.B.W.R. w Sejmie.

Min W. R. i (J P, S ław om ir  C zerw ińsk i  i w icem i­
nister  ks. Ż o n g o łło w icz  o p uszcza ją  gm ach  Sejmu.

P a n  min. Kw ia tkow ski wygłosi ł  w dniu 25 b. m. w bali l e ch m k o w  w W ar­
szawie odczyt  o Pom orzu  w związku z rozp o czę ty m  M iesiącem  Pom orza.

W o d o w s k a z ,  n o t u j ą c y  p o z i o m  w o d y ,  z o s t a ł  
u s t a w i o n y  n a d  b r z e g i e m  W i s ł y  p r z y  m o ś c i e  

K i e r b e d z i a .

♦

Z powodu „Miesiąca Pomorza*

Dyrektor lotnictwa cywilnego bułgarskiego 
w Poznaniu.

i r

Dyr, C zek o jcw  i p i lo t  bułgarski M atw ie jew , jako  goście  pozn ań sk ieg o  „ba- 
molotu* i po lsk ich  lo tn ików wojskow ych .

Odczyt min. Kwiatkowskiego o Pomorzu.

Most kolejcwy na nowootwartej linji 
Bydgoszcz — Gdynia.

STA TO DELLA Cli T A  i ' l i t  '"ATICANO

EDEK!

;VVy

yyŷ Ą-N V
Xy?y$£+>1 mm

a

W n ę t r z e  n o w e g o  g m a c h u  b a n k u  G o s p o d a r s t w a  K r a j o w e g o  w  G d y n i . Z n a c z k i  p o c z t o w e  W a t y k a n u .



DODATEK ILUSTRACYJNY „KUKUŁKA WILEŃSKIEGO * 3

Sensacyjne obkryciepoliskiego 
•t lekarza.

D r .  E d e l m a n ,  p r a k t y k u j ą c y  w  w i e d e n u k i m  
I n s t y t u c i e  B a d a n i a  R a k a ,  o d k r y ł  ś r o d e k  p r z e ­
c i w k o  l e u k e m j i .  O d k r y c i e  d r .  E d e l m a n a  
w z b u d z i ł o  z a i n t e r e s o w a n i e  c a ł e g o  ś w i a t a  

l e k a r s k i e g o .

Uroczysie nabożeństwo ku uczczeniu triumfu 
myśti państwowej.

o

W W a rsz a w ie  w dniu  21 b. m. o dby ły  aię w św ią tyn iach  w szys tk ich  w y zn ań  u roczys te  
n a b o że ń s tw a  dz iękczynne  z p o w o d u  triumfu myśli  p ań s tw o w e j .

Z powodu „Miesiąca Pomorza".

Z muzeum Śląskiego w Katowicach.

D z i a ł  e t n o g r a f i c z n y .  P a s y  s r e b r n e ,  n o s z o n e  p r z e z  c i e s z y n i a n k i .
.Krzyż NiepoaległoSci".

Otwarcie Sejmiku Spółdzielni Zarobkowych 
i Gospodarczych w Poznaniu.

N a  u r o c z y s t o ś c i  o b e c n y  b v ł  J. E .  k«.  k a r d v n a ł  p r y m a s  H l o n d  w  a s y ś c i e  
J. E .  k s .  b i s k u p a  D y m k a .

D e k r e t e m  P a n a  P r e z y d e n t a  R z e c z y p o s p o l i t e j  z o s t a ł o  z a ­
t w i e r d z o n e  n o w e  o d z n a c z e n i e  . K r z y ż  N i e p o d l e g ł o ś c i ” , 
k t ó r e  b ę d z i e  n a d a n e  p r z e d e w s z y s t k i e m  w e t e r a n o m  i b .  

u c z e s t n i k o m  p o w s t a ń  n a r o d o w y c h ^

G m a c h  Ż e g l u g i  P o l s k i e j ,  o b o k  I n s t y t u t  M e t e o r o l o g i c z r f  (z b a s z t ą )  w  G d y n i .



d o d a t e k  i l u s t r a c y j n y  „k o r j e r a  w i l e ń s k i e g o "

Budowa wielkiego hotelu emigracyjnego w Gdyni.

Krzyż Legji Honorowe) na pier­
siach jugosłowiańskiego na­

stępcy tronu.

Uroczyste otwarcie Bibkjoteki Narodowej 
w Warszawie.

■ - ii w ic r a n  i i c i y j c u i  i \  f h t e j  I g n a c y  M o ś c i c k i
g m a c h u  W y ż s z e j  S z k o ł y  H a  r d l o w e j  w  W a r s z b w i e  d o k o n a ł  o t w a r c i a  

N a  z d j ę c i u '  p r z e m a w i a  p .  m j n . AW .  R .  i O .  P .  
S ł a w o m i r  C z e r w i ń s k i .

W P ii] i C a _0 U - Ili U K -U

B i b l j o t e k i  N a r o d o w e j .

Adam Brodzisz

N a s t ę p c a  t r o n u ,  k s  P i o t r ,  z  o k a z j i  o a  o n  ę c i a  
w  B i a ł o g r o d z i e  p o m n i k a  W d z i ę c z n o ś c i  d l a  F r a n ­
cj i ,  z o s t a ł  u d e k o r o w a n y  o r d e r e m  K r z y ż a  L e g j i

Po wyborach.H o n o r o w e j  p r z e z  f r a n c u s k i e g o  d e l e g a t a  o f i c j a l ­
n e g o ,  m i n .  C h a r p e n t i e r  d e  R e b e s .

W r o b  R y s z a r d a  . A i i t b e r g a  w d r a m a t y c z n e j  s c e n i e  w a l k i  z p r u s k i m  
o f i c e r e m  ( L e s z e k  O w r o n )  w  f i l mi e  „ W i a t r  o d  m o r z a *  w e d ł u g  St .  Z e -  ' 

r o m s k i e g o  r e ż y s e r j i  K .  C z y ń s k i e g o .

W yd awnic tw o „Kurjer  W.leński* S-ka z ogr. odp.  Druk. „Znicz“ , Wilno,  ul. Ś-to J ańska 1, telefon 3-40 Redaktor odpowiedzia lny A ntoni W iszniew ski


